mn mi 


W M deg 


nies, z dod nust, sto 
| Dia rob,  : i 


> . śnosz. do gamu Ee E 


"Z przes. poczt. 


Mies, z dod. liust, 5.507 
Poza Ło.zię gz: 23 g 


Należytość pocztowa 
opłacona ryczałtem, . 


TELEFON 38 


Konto P.K.O. 60504, 
Red. . 


„nie „umieszcza się - 


„Głos Lübel ski“ z 27 b.m. pisze: 

Pułkownikowski i legjonowy „Dzien: 
nik Lwowski“ omawiając w artykule p. t.: 
„Ekpanzja niemiecka na Byłtyku* memo- 
rjał Groenera i mowy 
Wschodnich, Siehra, dochodzi do wniosku 
że są one dowod m dążeń niemieckich do 


opanowania Bałiyku i pozbawienia Polski 


dostępu da morza. 


'Nie odmawiając racji temu najzupeł-. 
. legjonowemu, 
“musimy zwrócić jednak uwagę autora na. 
pewną nieściłość w rozpoznawaniu umie- 


niej słusznemu wnioskowi 


jętności przew idywania, jaka zakradła się 


do pojęć belw ederskich. "Twierdzi znianowi: > kieiia sig EGZ nad Bałtykiem“ 
£ | : ska; myślał Roman Dmow- 
Rożek iiecy. Wreszcie 
v przewidywania fich wysil-. 
ki ‘Polsce na. Bałtyk udośtępniły wbrew p~ 
Piłsudskiego i jego przewidywaniom, które 


jak mówi historja — rozpoczęły: się-w Wies. 


auior, je = i 
— „Na drodze do urzeczywis? mieni 


tych ideałów stoi Pclska, jaka bardzo wie 

która za 
Doiy seha > 
czasowe próby przełamania „koryta: j 
rza polskiego spełzły na nmiczem, nie- 


niebezpieczna przeszkoda, 
_ wszelką cenę usunąć należy. 


udała się próba izolowania. Gdańska 
od wpiywów polskich. Rząd Maxszał- 


ka znakomicie przewidział te piany i 
rozpoecząż iorsowną rozbudowę Gdy- 


ni, jako umocnienie wybrzeża polskie 


okazały się celowe, 


szych zabiegów dostatecznie została » 
podkreślona w planie Groenera i- 
przemówieniach Siehra. W „świetle 


tych faktów oninja polska musi so: i 
bie uświadomić, Że nad. Bałtykiem a 
toczy się ważna i wielka gra. 0 prawo A 
życia. Za wszelka cene musimy. Niem : 
cem przeszkedzić w. odzyskaniu daw- 


nych wpływów na. Bałtyku. 
Jeżeli chodzi o. historyczne 
menty, jakie Niemcy na swoją stronę 


przytaczają, te Polska Niepodległa z 
łego samego tytułu ma znacznie cał A 


niejsze prawa i tradycje. 


Wprawdzie Polska w obronie SWO. 
ich praw nie musi się uciekać do naz 
"Wschodnie, jak to 
"cały 
"pozostać 
nienaruszony. Jest on bowiem jedy: 


padu na Prusy: 
nam imputuja Niemcy, ale też 
nasz morski odcinek musi 


ną gwarancją; że _eEspanza. germae 
nizmu zostanie zatrzymana a zatem 


pokój w tej, stronie Europy zapewnio- -x 


ny“ 
Ta- sama. umiejętność przówidywa: 
nia, z taką chortaza - 
„Dziennik Lwowski”. była u tegoż samego 


p. Piłsudskiego zgoła słabsza w latach 1914 | 
do 1919 włącznie, a i później szw ankowała - 


widocznie bardzo, bo n.p. do. budowy por- 
tu w Gdyni nie przyczynił się: ani p. PiE 


nt Kościuszki m d > 


przyjmuje od 5—6 a | 
Art. i listów anonimowych J | 


ne zcyjni I maja aji 


<o tej Gdyni 


cargu- : 


-podkreślona przez 


- sudski, jako naczelni Państwa, ani też- ci 
„wszyscy panowie, którzy dziś z taką dumą | 
mówią, jak gdyby ona była 
- ich pupilem od początku do końca. 
prezydenta- Prus 


drów: wyruszył „W przewidywaniu. wypad: 
ków roku 1929-g0* na wojnę o. 


ni i Bałtyku. wcale nie myślał, 'prawdopo- 


dobnie nie. wiedząc Wogóle, że taka Gdynia | 
i istnieje. R 
wa, Noi porate. Wińdomo,. że o śbardzó 

wielkiej i ważnej grze o prawo. życia, która 
. między 


"en 


lomo; że ach 


dniu a skończyły w Berlinie. > 


Pozatem nadmienić należy. jeszcze A 
dwuch drobnych szczeg zółach. Jeden z nich 
nam, że projekt į wszczęcie. budowy. 
"portu w Gdyni to zasługa znowu. 
„ narodowego, do której 
ge. Kroki naszej polityki pomorskiej 
a skuteczność na- 


mówi. 


dzisiejsza sanacja 
poza tegorocznemi 


portu, lub zaprzestanie jego. rozbudowy to 


sprawa 400. 000 bezrobotnych w Polsce, co 
'bardzo wyraźnie przyznał min. przemysłu 
i handlu p. Kwiatkowski na zjeździe Ligi 
Morskiej i Rzecznej w Katowicach w paź 
dzierniku (20-go) 1928-go r. 

„Bez wolnego dostępu: do morza, bez. 
możności pracy handlowej, w. 
j Gdyni. Polska byłaby skazaną na najokro 
pniejszą nędzę. Gdyby tylko jedna. trzecia. 
` CZĘŚĆ towarów była 
wyjścia na zewnątrz przez morze, bezrobo- 
cie w Polsce sięgałoby dziś 400. 000. ludzi". 
| >. na zakończenie ków rozważań oii 


pozbawiona możności 


kandaliczne: skrótk 


„Polskę. mo- 
-carstwową“ a raczej wiadomo, „że a tej Gdy 


października: 1917 r. brzmi: 03 


„obozu. 


przewidywaniami nie 
„nie dołożyła, a drugi to fakt, że prak tego 


"Gdańsku i- 


cą p 3 mięć 


przewidywaniach kilka dokumentów: Ame. | 
basador rosyjski w. Londynie: Nabokow tes 
legrafował do ministra  Tereszczenki pod 


o ar. S dnia 29-go października 1917: 
Wiadomo „bowiem, co p.. Piłsudski 


myślał o Bałtyku i Gdyni, kiedy z Cleans 


— „Z grupą Dmowskiego moje 080e 
biste stosunki się poprawiły i wciąż 
dażyłem do tego, aby trzymać się sta» 
mowiska które Pan zajmuje. 2 drugą 
"grupą sprawa stoi nieco inaczej. W 
tych dniach zwróciła się ona do mnie 
za: pośrednictwem Zaleskiego, aby 
RA doręczyć. panu protest przeciw dziane 
„łalności grupy Dmowskiego. Na» ; 
„Nabokow donosi "'Tereszczence, że 


tóreby: zastąpiło 'Rósję, 
mna depesza pod Nr. 801 z dnia 18-30 


wźgodnie z komentarzem tutejsze. 
s go ministerjum, różnica w progra» 
"mach Dmowskiego i Lednickiego pos 
lega na tem, że Dmowski dobija się 

zjednoczonej, niepodległej Polski ze 
stanowczym warunkiem wyjścia na 
- morze; Lednicki zaś, o ile można sąs 
-dzić z dechodzących do Anglji ośwład 
czeń jego stronników, zadawala się 
połączeniem - rosyjskiej Polski z au 

k strjacka“, — 


"Tenże p. Lednicki po. przewrocie bol 


i szewickim. w Rosji i po wyjeździe do Ware. 


szawy skończył w aktywistycznej orjenta- 
cji politycznej, czyli tej samej, która prze- 
widywania o Bałtyku, o planach niemiec- 
kich, o wielkiej i ważnej grze o prawo do 
życia Polski, ) o odzyskaniu dawnych wpły: 


“wów na morzu, o znacznie dawniejszych 
- praw i tradycyj Polski do Bałtyku, wreszcie 


Q jedynej gwarancji pokoju w tej stronie 
Europy zostawiła sobie razem z p. Piłsude 
skim do.... roku a 1929. 


PRZYWODZI m MYST. CIERPIENIA GY „WILNEJ LUDNOŚCI POD RZĄDAMI KŁ 


” „TÓW W. 
| Pa W Lipska wystawa 
wojny światowej jaskrawo. -przypomina 


“zwiedzającym całą grozę i okropności led- 
wie zapomnianej wielkiej „wojny. Plon wy. 
stawy stanowią 
jennych, czy to w, „formie fotogr afij, czy pa 3 
noram, a wreszcie. obrazów. 
sceny, przypominają krwa awe żniwo, » popio: 


a ilustracje Z pobojowisk wo 


Ww strząsające 


 PIKELHAUBACH. 


ły i zgliszcze, okropne ślady śmierci i wo; 
ny. Jako przeciwieństwo tego | 
go, dział W ydawnictw 
książek, proklamacyj, które w jakże innem 
świetle przedstawiają tę wojnę, 
do wyw 


mina. NA. T 


il 


wszyst kie- 
wojennych, „gazet, 


nawołują > 
tości, opowiadają 6 zwycię: R 
A mój. inny dział ilustr. i -przypo > 
2 ludności: w krajach wojen. AŚ 


cięstwacn. 


Lednicki i Zaleski oskarżają Dmowskiego 8-100 


jego grupę, iż dążą oni do stworzenia takies. 
g0 państwa, k 


+. PROGRAM NA | CZWARTEK 31 stycznia. 
| 11.56, Sygnał czasu, hejnał z Wieży 
Marjackiej, komunikat | lotnicza-meleoro- 
logiczny. | | i 
12.10. Odczyt p. tt „Piacówki euro- 
pejskie w Chinach* — dr. F. Kotowski. 


12.35. Koncert szkolny z Fiiharmonji 


Warszawskiej ku uezczeniu imienin Pana 


E Prezydenta Rzeczypospolitej, 
Ignacego Mościckiego. 


-16.00 Kom. Ligi Obrony Pow. i Prze- 


| €iwgazowej. 
16.15. Program dla młodzieży 


17,00. „Wśród „książek —. prot, „EL 
-. Mościcki. 
, 14.55. Koncert solistów. 
a © c. 1850 Rozmaitości. 
e 19.10. Odczyt p. t „Owoce wyboro- 


we* — prof. E. Jankowski. 
19.56. Sygnał. czasu. 


polskiej” — prof. S. Niewiadomski. 


20.30. Koncert popularny. , 

W przerwie kom. Teatrów Miejskich. 
- 21.15. Słuchowisko z Katowie. 

22.30. Transmisja muzyki tanecznej. 


 CSTRZE.ENIE Cheng naby 
proszek- naszego wyrobu, nale 
ży przy kupnie akcentować 
|  wyrażnie żądać eryginzinych 
- proszków „(KOGUTKIEM* Gą- 
|  seckiego znanych od trzy- 
| dziestu. Zwracajcie uwagę i od | 
| rzucajcie uporczywie poleca- 
Re naśladownictwa w podobnem 
do naszego opako waniu. 


Meran > 


| Kino Dom Ludowy 
| PRZEJAZD Ne 34 3061| | 


Dzis Dziś 


_ Monumentelny SR polski. peti | 


. W rolach dnych ` 
Maria Malicka. Marja í ;orczyńska a 
jerzy | eszczyński, jerzy sarro | 


1 inni artyści Scan. warsrawseich 


4 Ceny miejsc: w dni powszednie na wszystkie se- 
anse zaś w sobote, niedzielę iświęta od g. 1-3 gp 
miejs e 78 gr. I) miejsee 40 gr. Ill miejsce. 30 gr 


miejsca 90 gr., ll miejsce 50 gr. Hi miejsce od 40 


profesora 


 €jalne koła 


20.00 Odczyt z cyklu „Dzieje muzyki 


w sobotę, niedzielę i święta od gods. 4 .50 og. p E 


„ROZWOJ“ Czwartek dn. 31 stycznia 1920 | 


| UDRŻAŁ KAN DYDATEM NA STA NOWISKO SZEFA GABINETU | 

5 Praga 30 stycznia (aw) stanowiska. w sprawie tej nie zajęło, nato: 

-Toczą się tutaj obrady . przedstawi- 

cieli stronnictwa agrarnego w kwestji za- 

jęcia stanowiska w sprawie 

nej dymisji premjera Svehli. 
| Jak dotąd S 


projektowa- 


miast gdyby dymisja Svehli 


stronnictwo RCA 


była kwestją 
pizesądzoną, wówczas str onnictwo. wYySUs 
nęłoby jako swego. kandydata ministra as 
brony krajowej, Uarżala. f 


TROCKI WIĘŻNIEM NA JEDNEJ Z WYSP MORZA MARMATA 


Wiedeń 30 stycznia (aw) 

W związku z doniesieniem 

skiej „Rothe Fahne“, która. 
Trocki zostanie z Rosji wysiedlony, 
komunistyczne 
stwierdzają, iż wiadomość ta jest o 


"wiedeńskie 
tyle 


beriiń- 
twierdzi, iż 
. ofi- 


"błędna, że Trocki otrzyma jedynie- 'zezwo- 


lenie na opuszczenie wybrzeży sowieckich, 
nie jest jednak wykluczonem, iż z  pęle- 
ceniem osiąścia na jednej z wysepek mo. 
rza. Marmara. 


_ PROHIBICYJNE ZARZĄDZENIE W JUGOSŁAWII. 


Białogtód 30 stycznia (aw) 
Wydano tu ostatnio bardzo surowe 
zarządzenia prohibicyjne. Każdy, spotkany 
na nietrzeźwo, obywatel Jugosławii, 


ska- 
zany będzie nietylko na areszt, lecz nad- 


to na grzywnę. 
Urzędnik, story przyjdzie do pracy, 


po pijanemu, będzie natychmiast zwolnio- 


„SYTUACJA Ww AFGANISTANIE NIE 
Londyn 30 stycznia (aw) 
Według ntdesłanych tutaj ostatnio 
doniesień, mimo zaprzeczeń — poselstwo 
angielskie w dniach najbliższych zamierza 
opuścić Kabulu. | 
Nie zważając na ogłoszenie 
Amanullaha Kandaharu za stolicę  Afga- 
nistanu — Habibullah w dalszym ciągu u- 
waża Kabul za tymczasową stolicę Kraju i 


dlatego niechętnem patrzy okiem na opu- 
szczania miasta przez poselstwa państw. 


e 
LONDYN 30. 1 (aw) 


Według madosztych dzia z Kabulu do ae DRZE 


ULE GA . ZMIANOM 

'niesień, w samym mieście, jak i w jego bliżs 
-szej okolicy, w granicach całej prowincji, za. 
znacza się brak środków żywności, tak, iż o 


becnie już liczą się 
-. wybuchu głodu, który byłby bardzo poważs. 
„ną dla obecnego władcy Kabulu, Habibulaha 


przez. 


-we w kierunku na Kandahar i 


_weniualność ucieczki. 


ZASADNICZYM } 


tam z możliwością 


Habibullah, chcąc zabezpieczyć się 


przed możliwością zaskoczenia go u murów 


Kabulu, wysłał dwa silne oddziały wojsko- 
Allahabad, 
uważając, iż bitwa pod marami Kabulu mo- 
Że w wypadku przegranej dać bardzo nies 
miły dla niego rezultat, unie” sożliwiając Pa. 


1 ratne spostrzeżenie 


n FE 


ROZWAŻANIA „POLSKI ZBROJNEJ* NĄ TEMAT 


 MEGALOMANJI PEWNEGO 


"OSOBNIKA, KTÓRY DŁUGO SŁEDZIAŁW NIEMCZECH NA TRONIE. 


„i Poska zorojna: tar. 25) w artykule 
. „Włesdca serc“ tak mówi o ex—kajze 

b - Wiibelmie II: j > 
— „Wilhelm II 1ubował się zaw- 
ze w. jaskrawych, teatrarnych efek- 
tach i dekoracjach... Ze  szczególnem 


helm II. wszelkiego rodzaju obchody 


zamiłowaniem aranżował zawsze Wil- 


okolicznościowe, w których z zapałem | 
„odgrywał rolę figury: centralnej itd 
W zakończeniu artykułu „P. Zbr.“ 


nazywa Wilhelma IL „błaznem na tronie;'. 


"Uwagi te są słuszne i należy tylko- 


wyrazić życzenia, aby Wilhelm II. nigdzie 
r nie znalazł 
-dO... obchodów | RAR 


naśladowców w skłonności — 


u | Sala Filharmonii 
| 9 lutego | 
Moc atrakcji 

Cały zysk na siaroty 

i žu łonierskio, | 


SKUTKIEM BÓWNTEGIA RUSZAJĄ: 
z TYLIJ — DWU LUDZI: RANNYCG 


Warszawa 30 stycznia 


Dzis o godz. 3 min. 30 nad ranem 


wydań iż się 
ta aa. 


Na stacji stał błoto” pociąg towa- | 


żem, T udać „Się w o Białegostoku. 


katastro- r 
e wanych różnemi * towarami, 
-szy nista Józef Foke, 
zażył syenałi i 


| _Bożyor o 


W: tym czasie w stronę Warszawy 
„podążał pociąg towarowy pośpieszny Nr. 
462, składający się z 42 wagonów, 'nałado- 


wskutek mgły, 


STANOWI REWELACJE 2 ZWIERZY NCA BUDĄPESZTEŃSKIEGO. 


W ogrodzie zoologicznym w. Buda: | 
peszcie stał się swojego rodzaju. cud. Mia 
nowiecie přzebywający tam orangutan, Za- ' 


czął dziś Śpiewać. Celem uwiecznienia' Spać 
wu orangutana, umieszczono w klatce gra 


mofon. Orangutan ma być poddany spe- 
cjalnym obserwacjom dla celów - studjów : 


 psychologji zwierząt. 


Drugą sensacją żwierzyńca "budape Base 
że 60-letnia samica 2j 
słonia, przebywająca w. niewoli. od 20 la, |. 


szłeńskiego jest fakt, 


POW: się e mka 


kłych wy padków w ‘historji zwierzyncow — 
kierownictwo. zwierzyńca budapeszteńskie- 


"go zamierza zapronif. „wybitnych. sRoGlogów | 


a uczonych. 


telefonu "mogą 


AUDYCJA MISYJNA NADAWANA BEDZIE co PIA TEK op 5:10 DO 5-25 PO POL. 


Misje katolickie, tak dawno Jak Kość 
Chrystusowy, były i sa. środkiem 
trwałego zbratania się ludów, gdyż zbliżenie 
| którego: 
Kościół Chrystusowy wszystkich ludzi wie- 
driala Indy p 
"które 
skadinad nieraz nieprzychylnie są  Kościo-. 
łowi tsposobione;, w spomagają dzieła :misyj- m 
ostatnich czasach = 
daje się odczuć uny zew ku ppranomn dn 


ciół Św. 
to. „opiera się na milości Boga, do 


dzie. Mierz i okay tylko 


krzyż zaś łączy. Dlatego też sządy, 


ne. Szczególnie zas w 


syjnym. 


„Radio Poznań" już od: i otworzy > 
ło gościnne podwoje swe audvciom misyj: 
nym, na których co miesiac p. K apitańczyk, E 


porozumieniu sie z Cant 
przeważnie komunikaty z rzymskiej, 


Warszawa“ przejmowało. 


walo, że w ostatnim czasie Warszawa urzas © 


i rodkami radjowemi aby one - 


"To zaś srowodo = 
i równictwa, „nie „Było w nich. łóżek i. nie dach 


kich postaciach misyjnych 3 td. 


_ Audycje te przeplatane będą $prawoż 


daniami, czerpanemi z Agentia Fides. 


“Obecnie pertraktuje się z innemi oś: 


swoje. nacje, BOS | 


Pirm hotele założyli ` i 


„becnych hoteli w niczem nie były. podobne. 


„Hotele rzymskie, zwane  osterjami, | 
chroniły : podróżnego przed.  przykrościami 


„klimatu jak zimno czy deszcz. „Naogół je- 
< dnak budowle te nie posiadały żadnego kie- 


dziła, jak dotąd, dwie audycje misyjne i na | Pero 


dal urządzać zamierza. 
Korzystając, Z "dalszego ` 


223 


„Radio Poznań urzadzać będzie 


RTX 


mickie Koło 


swój czas ĵi pracę ofiarował.. 


Dnia 31- -B0 Stycznia, o zode 17. 10 a 


4%: 35 odbędzie. się pierwsza. audycia na „tee 


màt, „Idea misyjna W swych po dstawach*, 


zaś” cd. piatku 8:g0. lutego w każdy | piątek, ; 
o godz. 17.10 do 17. 25 odhywać się heda au- 
_ tematów. 


dycje misyjne, podzielone wedle 
na trzy grupy. 


Po pierwsze, orenak £ sie będ zie oko- s 
| POKO: 


ło 12 audycje: treści ‘ogólnej, dalej 
40 audycyj o poszczególn. krajach 


niach zakonnych oraz o zespółach świeckie - 
zo duchowieństwa, CE na ter on 


zezwolenia 

misyjnej 05,3 
audycje każdego tygodnia, w czem - Akade- | e 
busyjne zńowu ma. głos, ROW 
szczególnie p. Zygmunt Ołyński, stud.. med. 


„dził wiele 
skiego. towar żystwa _ zoologicznego, 
Srozepiajac. wiele Roisin a 


nych, później szereg audycyj 0 ZETT nados: p 


Doktór 


doświadczeń wobec amerykań- 


Czwartek an. a „stycznia, 1929. 
2 ba e w miejscu tem jest Dad || 
A ciąg szedł z szybkością 40 kim., maszynie 
-osta dopiero pó przejechaniu sygnału ZaU= 
|| | | Hi ważył swoją pa. Patey było 
JACEGO JUż. POCIAGU | PRZEZ 7 NADJEŻDŻAJĄCY 
H, PARO Wóż l „KILKA WAGONÓW ROZBITYCH. 
RE „dła na końcowe wagony pociągu, 
. już ruszał ze stacji. Zderzenie 
- silne, że parowóz oraz kilka wagonów u- 
legło rozbiciu. 
którego ma- 
nie- 


ah na stacje? Mał- „sław Piwko, - 


- pociągu (Białystok). W. chwili 


 zdruzgotaniu; zaś drzwi otworzyły 


—W:-eelu. przestudjowania tych niezwy, | 


przyjmowały 
powyższe, względnie aby one. ‘ przekazywaty 
(około 6 60 gr RZA za każde zawołanie. 
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3 Toy F p 

p ge. 1i SĘ 

" BB — BĘ 5 Ę 


PIERWSZE HOTELE NA ŚWI ECIE i 16H ZASTOSOWANIE. 


rzymianie, a 
prezes Akademickiego Koła Misyjnego, - E ape WÓWCZAS wyglądały one tak, że do o- 
anam Biurem Mi 5 
syjnem (Poznań — Ostrów — Tuszki) podaje | 
misvj . 
nej „Agentia Fides“, a które „Polskie Radjo. “katay podr 


bardzo .. przypominają 2 saba S 


z KOGUTA ZROBIŁ KURE, KTó RA JAJ JEDNAK NIE NOSI. 
A: V. Domm, profesor uniwer s 
sytetu w Chicago, znalazł środek .przemia- 
ny kogutów na kury. Uczony 'przeprowa- 


` ność piania, grzebień mu zanikł, 


pr Ze- 


po 


SĘ 
zapóźno. 


_ Lokomotywa pociągu Nr. 762 Wp. 


który, 
było tak 


Ofiarami katastrofy padło - dwuch 
pracowników. kolejowych: 22—letni, Stani- 
hamulcowy (Białystok) i- 
34—letni Józef Klimowicz, p. 0. kierownika 
katastrofy, 
Piwko znajdował się "W budce i zajęty był 
przy hamulcu. Budka hamulcowa uległa. 
„się i 
Piwko wypadł na tor, doznając Oo 

obrażenia ciała. | 
Klimowicz, który znajdował 


się w 
brankardzie, doznał potłuczenia 


klatki 


„piersiowej i. złamania zebra. |. 0. 


| _ Stan AO nie hudzi obaw o życia | 


ZASTOSOWANIE TELEFONU W AN GLJI I WE FRANCJI. 
aoa abonenci 
a od niedawna a z ; nowego udogo- 


dnienia. Udogodnienie. to, znane „JUż. jest i 
w Anglii. 
- Abonenci dieno w Anglji i Fran- 


eji mogą na zamówienie i za pewną drobną 


opłatą, żądać, by. budził ich telefon codzien | 


nie i o pewnej godzinie. 


Telefon dzwoni tak długo, aż honen 


~ zjawi sig PA aparacie i na wołanie odpo 
misyjnych, poczem, nastąpią referaty o wiel l | | 


wie. | 
| Można także: sanane telefoniczny 
budzik przy specjalnych okazjach: by nie 


spóźnić się na pociag nie koi zaćmie- 
nia księżyca. ete. 
W Anglji opłata wynosi trzy .  pensy 


b RE 


dawano. tam wcale jedzenia. Kto. więc z ZNA: 


lazł się w hotelu takim, musiał spać na k | 


ziemi i sam troszczyć się o pożywienie. | 
a] „Dotąd jeszcze w Indjach istnieją tak 


zwane bungalow, dostępne dla wszystkich; 


każdy podróżny czy przechodzień może do 
odpocząć. Te właśnie bungalow 


adole 
. zmieniał: 


"Taki. zoper owany kogut "tacis 


upierzenie i wogóle: miał wygląd kury. 
-~ Istnieje tylko ta różnica, że był 'po-. 
zbawiony zdolności niesienia jaj. | sę 


"Rząd angielski buduje obecnie tytu- 


łem próby aeroplan z: nowego „materjału 
-zwanego „plass“ ni który posiada te właści- 
woś Ść, że. jest zupełnie pr ZEŻY oczysty, "jak 
„szkło, niełamliwy 1 elastyczny. Nawet ru- 
ry, łączące motor 


ze hioriikiom, maja 


zam z tego materjału, > 
czystą częścią aeroplanu będzie tylko moe =“. 


nieznacznej wysokości: trudno. "będzie i 
o strzec. Zdaniem specjalistów. aeroplan z te 


tak, że nieprzezro-: 


| WSZYSTKO KU UTRWALENIU POKOJU. „a 


tor, który przy szybkim locie nawet 


na; 
| dos, k 


go nowego materjału będzie r nie zrównóny, 
oe RE zy wyw pach. lothięzych. r 


były wyjątkowo 


sygnałów, odebrano zadziwiający szereg ach, 


_„ROZWOJ" Czwarte: dn. 31 stycznia. 


m Wiosna r. ub. inż. Joergen Hals zawia 
omil profesora i uczonego Stroemera, że 
przejął echa sygnałów wielkiej hoiender: 
skiej radjostacji Philipsa w Eindhoven, Po 


czątkowo pojawiło się zwykłe echo, spowo- 


dowane tem, że fale elektromagnetyczne, 0: 


biegając dookoła ziemię w ciagu jednej siód. 
-mej sekundy, docierają po tym czasie do 
‘miejsca nadania sygnalu. Mniej więcej w 
= trzy sekundy później dało się słyszeć nowe. 
"słabsze echo, które — jak się okazało: z do: 


konanych obliczeń musiało przybyć z poza 


orbity księżyca z przestrzeni międzypiane- 


tarnej. Profesor, uważając ten fakt za bar: 


„dzo ciekawy, zwrócił się iistownie do stacji 
„w Eindhoven z prośbą o nadanie 5 określo. 
nych sygnałów z 5 sekundowemi przerwami, 
„Prośbę wykonano, jednak bez powodzenia. 


Podczas swego pobytu w Holandji pro: 
fesor zwiedził stację w Eindhoven i 
sprawę ponownego nadawania svgnałów — 
tym razem co 20 sekund. Nowe próby, 
przeprowadzone w lipcu nie dały również 
żadnego rezultatu. Zastanawiano się czy 


nie zaniechać tych bezowocnych eksperymen . 


tów. postanowiono raz ieszeze próby powtó- 
rzyć we wrześniu i w październiku. | 
We wrześniu nie udało się pochwycić 
żadnego echa, ale 11 października warunki 
sprzyjające i tym razem 
wszystko poszło jak najlepiej.  Umówiono 
się, że stacja wyśle sygnały w postaci trzech 


następujacych po sobie impulsów o określo 


mej częstotliwości. 
bardzo silnie. 


Sygnały te odebrano 
Prócz jednak właściwych 


"nie ecsarz lecz. uczony 
OZ ROZWAŻAŃ WOJENNYCH. 
+. Załogę „Kronprinza Wilhelma“ 
ło z nóg wyłączne żywienie się białem pie 
czywem, świeżem mięsem, warzywami w 


konśbrwach puszkowych, odparzonemi i 
odgotowanemi, a silnie przegrzanemi karto 
flami, z których przy gotowaniu wydzielo- 


"mo sok i usunięto go do ścieków. To samo 
"psuło siły armji lądowej, z mniej wyraźne- 


mi następstwami w tych wypadkach, gdzie 
zdrowie ratował okolicznościowo  zjedzony 
kawałek czarnego chleba, schrupaną suro 


-Wwa marchew, sok z buraka w. barszczu, ten 
a) ÓW OWOC. 


Nie lekarz lecz chemik, mianowicie 
amerykański komisarz sanitarny, Me. 


. Cann przeprowadził kurację załogi. Polega 
ła ona na spożywaniu zupy ze świeżych 
"warzyw, wywaru z obierzyn karioflanych, 
wyciągu wodnego z otrębów, żółtek, chleba 
:& mąki razowej, mleka, soku z pomarańcz 


,if-jablek. Pomarańcze można tu zastąpić so 


marchwi. ` Zakazane 


że i tam.również odebrano echa. 


omówił b 


Ścię- 


przyby wających w 3 do 17 sekund później 
od sygnału. Czas, w których echa przybys 


wały, wahał się w bardzo znacznych granie 


each. Zjawisko było tak wyraźne, że nie 
ulegało wątpliwości, iż są echa. Profesor 


zadepeszował natychmiast do stacji w Ho- 


landji o pomyślnym wyniku doświadczenia 


i wkrótce otrzymał telegraficzną odpowiedź 


parę dni, gdy inżynier Hals oznajmił, że 
odnalazł je znów. | 

Prof. Stroemer twierdzi. że aao, 
z którem się zarnajomił może występować 
jedynie bardzo rzadko. Badania hędą prowa 


dzone dalej. Możnaby przypuścić, że radio: 


amatorzy zabawili się wysyłaniem echa; 


jest to jednak zupełnie nie 


NAUKA CHCE 3 ZALUDNIĆ z 


- Celem powiększenia ludzkiego WZTO- 
stu można oddziaływać jedynie przed u- 


kończeniem 25 roku życia; od tej bowiem 


| daty kadłub i kończyny żadnym wydłuże- 


niom ulec nie mogą, gdyż Kości są już cal- 
kowicie stwardniałe. | | | 
= Naogół nie jest rzeczą niemożliwą 
oddziaływanie w kierunku powiększenia 


- wzrostu; przedewszystkiem pewne gruczo- 


ły maja wpływ na rozwój szkieletu; pro- 


mienie ultrafioletowe również bardzo doda 


wisko oficera i zabrał się do studjum che- 


„ mji, w r. 1899 został doktorem nauk. przy 


rodniczych, PARADE odbył studja medycz 
:'ne i praktykę. 
Głosy te brzmiały béz naia a ja 


ką to szkodę przynosiło, świadczy nietylko 


jaskrawe zapadnięcie na zdrowiu załogi 
„Kronprinza Wilhelma“, lecz i swietny 


wynik jej arcyprostej "kuracji. Z chwilą jej 
rozpoczęcia przerwały się dalsze obłożne ` 
. zachorowania marynarzy. Po dwóch dniach 
występowała już poprawa w zdrowiu leżą- 
cych. W.trzecim dniu kuracji wstało czte- 
rech marynarzy, 


w czwartym. dalszych 
czternastu, w piątym ośmiu. Po tygodniu 
podniósł się jeden z tych chorych, 
zdawali się być bezpowrotnie sparaliżowa- 
ni. Po 10 dniach suma ozdrowieńców wyno 


siła 47, a ogólny stan załogi tak się popra- 


wił, że mogła: już pełnić ciężką służbę. 
| W armji błędy odżywiania rozciąga- 


ły się nietylko na zdrowych, lecz i na laza- 


rety. Bardzo ciekawe dane publikuje dymi 
sjowany major Detjeen o tem, że rany nie 


goiły się żołnierzom. a goić się zaczęły z. 
chwilą, gdy w wielkim lazarecie zaprzesta 


no odparzania i odgotowywania warzyw, a 


Minęło 


tem wyjaśnia się fakt, 


niemożliwem ze 


czne. 


wania dr. v. Borosini, który opuścił stano 


którzy 


= djo we echa z zg światów 


względu na to, Że pr óby te były. onk 


-w tajemnicy. Profesor sądzi, że zjawisko to 


da się wyjaśnić w sposób czysto naukowy, 


Echa pozzstają w związku z zorza północną | 


oraz tem, że pewne części przestrzeni otas 


czającej ziemię są nieprzenikliwe dla czę- 


steczek elektrycznych, inne zaś przenikliwe, 
Fale elektromagnetyczne mogłyby zatem 
odbijać się od warstwy nieprzenikalnej, POs 
wodując w rezultacie powstanie echa. | 
Warstwa, granicząca jest zmienną i 
że chwila powrotu 
echa na ziemię jest różna, co do czasu. Oda 
dawna spostrzeżono, że zorza północna moz 
że mieć wpływ na fale radjowe. Mianowicie 
przy silnej zorzv północnej zdarza się, że 
PO 2 uera DAON 28 


IEMIE WIELKOLUDĄMI. 


tnio wpły wają na rozwój szkieletu, zwłasz 
cza u dziecka; doskonale wpływają też ra- 


| cjonalne j umiarkowane ćwiczenia fizyczne 


Gdyby jednak chodziło o obliczenie 


wyników tych zabiegów w sposób dokła- 
"dny, to znaczy o wymierzenie 


ich centy- 
metrem, okazałoby się, że są to wyniki 
bardzo nierównomierne i w sumie niezna- 


an JO 


nierzy, zmniejszając im spożycie białka, a 
potrzebę jego pokrywając nie z pokarmów. | 
mięsnych, lecz roślinnych, wykazały do- 
świadczenia amerykańskiego uczonego dr. 


' Chittendena, przeprowadzone w czasie od 
4 października 1903 do kwietnia 1904 r. Ma 


terjał ludzki tych doświadczeń stanowiła 
grupa żołnierzy sanitarnych armji amerya 


 kańskiej (Stan. Zjedn.), zgłoszona na ochot 


nika. Ulokowano ich w oddzielnym budyn- 
ku pod komendą lekarza sztabowego dok 
tora Wallace de Witt. Otrzymująe od paź- 7 


dziernika do kwietnia jedną trzecią do põ A 


łowy uprzednio spożywanego białka i nas 
ogół zmniejszoną rucję pokarmu z wyklu= 


„czeniem mięsa, żołnierze ci. przy pomiarach | 


zrobionych _właściwemi dynamometrami, a 
wykazywali przyrost siły rąk, nóg, piersi i 
mięśni grzbietu w niektórych przypad- | 
kach więcej niż podwójnie, a przeciętnie 82 
proc. przyrostu siły. Badania podobne by- 
ły powtarzane szereg razy i w tej liczbie 
także na atletach. Rubner na szereg lat 
przed wojną zakwestjonował ich wartość. 


Sprawdził je z tej racji Benedict, lecz mi- 


mo pozytywnego wyniku nie skorzystano 
z nich dla armji. Snać podrawienie właś 


| i kiem z pomidorów i 
tbyły podczas kuracji tłuszcze (poza ma- 
Asłem), białko z jajek, ser, mięso, biała- 


nych omyłek jest dla wielu przykrością 

przyjęto taką metodę kuchenną, przy któ- tak wielka, że jej nie może. wynagrodzić 
| rej sóki warzywne szły do spożycia, a nie poczucie wielkiej przysługi Po ojczyź- 

a > mąka we wszelkich postaciach, papka z jak uprzednio do Ścieków. Poprawa składu nie i jej żołnierzom. 

de ba į kartofli (ze względu na usuwanie soku przy ; krwi wystąpiła w wyraźnej łączności ze Wolni od tej przywary musimy z 
{Jej spęrządzaniu) i cukier. zmianą w praktyce kuchennej, bez zmiany rozważań na ten temat, czy wojnę przegra 

|  , Na długi czas przed wojną występo- prowiantów. Cierpieli na wadliwem odży- nozr acji błędów dowództwa, czy odżywia 

i (zmian w Niemczech głosy, nawołujące do wianiu zarówno żołnierze niemiec. jak nia, wyciągnąć wnioski dla Polski na po- ) 
any dy żywienia armii. Wśród sprawa, -której służyli. aji: żytek całego ah i wszystkich jego mię 

dznaczały się uporosyrościę koń Jak można było spotęgować sity żoł -askańców. AE O 


vagones 


kumar. a 
T 
NIEOMYLNY ZNAKI 


malego Stasia, Którego ojcieć Jest zu i 


pełnie zawojowany. przez małżonkę, pytają, 
czy nauczyciel jego. jest zonaty. Po krót- 
kim namyśle odpowiada: „Nie, on nie jest 
żonaty! Przez cały dzień Jest. weon | 


MNIEJSZE ZŁO. 


== Dlaczego się pan tak. > do 


wszystkiego Przyznał. Byłbym: pana JADÓW 


no obronił! | ue 
— Tak, . panie mecenasie, alë żona po 


wiedziała mi w przerwie, że jeśli mnie Za- 


sądzą na więzienie, to się zemną rozsta- 
niei 
Z SADU. Popa 
- Sgaż.a: Jak wyglądał ów człowiek, 


który dobył noża? 
Świadek: „To był taki 
lawy, brzydki człowieczyna. E 
Sędzia: Czy podobny da tego, | 
siedzi na ławie oskar żonych? | 
Świadek: "Nie, on był więcej podoli: 
ny do pana. sędziego, tylka nie miał takie- 
go POWO RO nosa. | RECE 


o huder 


który. 


PERFIDJA. . 


- Mama kazala zapytać, czy: by. pan Sa A 
pożyczyć nam. ‘gramo. n 


Stwu nie zechcieli 
fonu? 


— Czy chcecie teraz, o tak k późnej po p 


rze, 'ańczyć? 
— Nie, ale chcielibyśmy Spać. 


NIE WYTRZYMAŁ PRÓBY. 


soi dał mi pan ONE. strasznie BA to- 
"war. od 
| — Taaak? 
— - Zostawiłem 
-m i dzisiaj rano zastałem 
tem samem miejscu. 


„go 


Generał J ózef Haller. 


O generale Hallerze i jego: roli - w | ror 


"ku 1920 Tommasini mówi co- następuje: 


-„Na jednem z posiedzeń Rady Wojen- 
nej, które odbyło się pod koniec marca 1920. 


. Haller 


bec grożącej inwazji. bolszewickiej, szla 


chetnie ofiarował rządowi swe: usługi, staz 
czele Armii: Ochotniczej. Gest ten." 
miał znaczenie polityczne, ponieważ oddzia, * 
ły gen Hallera, idac w bój Z portretami swe 
wodza, posiądały tendencję wrogie Pik 
sudskiemu, co nie zawsze ułatwiało: ich stos. 
Mimo. to 


jac na 


ga 


sunek z wojskiem regularnem.. 
należy. uznać, iż wykonywały one. 
zadania. 
wództwo, którego rozkazom „dajetpólniej 
się poddały“, O 


- karnie 


ROA A 
Generał Stanisław. Szeptycki. 6 
Generała Szeptyckiego 'ebserwował 


| wych. | | 
„Nominacja Eoaralh Szeptyckiego « na 
ministra a> W BO | Którą Paata 


s. działek pomimo. dość wyr aźnych | 
żeń wz zburzonej opinii wraca na afisz osła 


j dał ukryte w siedzeniu 
ma R |. bo aż 8 i pół kilo brylantów, i jakie przemy. 

5d. wczoraj | w. kawiar- 

jeszcze: na. 

> wspólników w Warszawie: 


; PA odbyło się krótkie 


włożone na. nie przez Naczelne Do: . 


- nione, ale wydaje mi 

` zrekonstruować przynajmniej w  przybliże: 

= piu w sposób następujący. , 
>. Podobno gen. Szeptycki: natychmiast 


p objęciu stanowiska ministra 
Tommasini jako ministra n Epraw Wojsko- > 


arta RoC 


a Krakowa donoszą: 
A przedstawienie 


w cywilu i 14 żołnierzy policyj inych pilno- 
"wać musiało, aby- ze sceny . Słowackiego 


"padać mogły. bezkarnie prowokacyjne afo- 
o policzkujące publiczność polska. ` 


Pan Słonimski jest w tej 
szampionem aroga cji żydowskiej. Do suk 
cesów swoich stenicznych przydał onegdaj 
„nowych laurów,. zohydzając jako. „krytyk“ 


s A w sposób: wręcz. niepraw dopodobny. wysoce R 


etyczną i jako dzieło Titerackie  . wybitną 


sztukę pisarza polskiego Adama Grzyma-- 


ły—Siedleckiego.: Aw Krakowie gra się 
natomiast p. Słonimskiego dalej. w. ponie- 


_wiony „Murzyn“ ; „sztuka, której- autor pro 
_ klamuje się wyraźnie jako żyd, wyśmiew a- 
jacy współwyznaw.. za to, że udaja Polaków 


To szczerze, ' to dobrze, że p. Słonimski > 


"POLICJA w | TEATRZE KRAKOWSKIMI 


| e „Murzyni j 
warszawskiego" „odbyło się. pod asysta po- 
dicji. Czterech komisarzy, sze sciu. ajentów ś 


nie tyle kameralnemu co nahainemu, 


"chwili 


: ostrze- 


a $, „ROZ zwor” Czwartek > dn. SE Stycznia 1928 . > ; | AS 


laka nie udaje. Ale Al: do pr opegandy 


swoich „idei“ używa języka polskiego, je 
żeli ZAL obkując i 


żerując na polskiema piś: 


miennictwie, ośmiela - się je w cyniczny, 
sposób obrażać jest obowiązkiem. kierow- 
ników opinii przypomnieć temu  żydowi 


że. 
ale 


pol- 


ma szanować nietylko rygory. policji, 
też ideały etyczne: e 
skiego. 
AWANT URA w TEATRZE LUBELSKIM. 
Jak donoszą z Lublina, na premjerze 
sztuki. Słonimskiego. „Murzyn Warszaw- 
ski“ doszło do awantury. Oto pewna część 
polskiej publiczności - zaczęła w ciągu 
przedstawienia głośno wyrażać swoje obu- 
rzenie, przeciw sztuce Słonimskiego. Zaj- | 
ście złikwidowała policja," aresztując 
sześć osób. Przeciw wystawieniu tej Sztu- 


"ki wydało ulotkę jedno z pism lubelskich, 
która jednak skonfisk gwalty 
nistracyjne: 


wladze admi- 


lansit Fr. Kocinkiewicza poddano - „rewizji. 
Okazało się, że Kocinkiewicz posia- 
skarby bezcenne 


cał Z Czech. Aresztowany. kierownik ambu 
lansu W. czasie "badań l „wskazał 
Dawida -Swo- 


piła w kilka dni po uformowaniu się rzą: 
-0 + du, doszła - do skutku właśnie dlatego, 

a "spodziewano się, iż on dzięki swej przesz- - 
(6 oo dości będzie mógł przywrócić harmonijne. 

aa ‘stosunki w sferach wojskowych. Szeptycki 
pochodził z armii . 
sam jakiś czas attache wojskowym w. Rzy: 
| legjo- 
: R a po wstrzeszeniu państwa polskie: 
e bjął stanowisko SZE Sztabu General- 
oparł się stanowczo projektowa: T Ba 
nej wyprawie na Kijów, a gdy ta ostatnia nego, które zajmował w czasie nieuuanego 


- zamachu 
została postanowiona, usunął się. Lecz wo. 


austrozwęgierskiej, : był 


. Podczas. „wojny przeszedł do 


„stanu ks. Sapiehy. w. styczniu 


1919 roku*). Dał wtedy dowód wielkiego 
-taktu ił przyczynił się do 
A Amietneda incydentu". 


„zikwidow ania 


‘Tommasini tak zatarg n opisu: 


si, BO : wyjeździe rumuńskiej pary kró: 
„posiedzeni e 
Najwyższej „Rady. Wojennej, : na którem prze 


„wodniczył Piłsudski i podczas którego do: 


szło do ostrego konfliktu. „między nim a 


ministrem Spraw wojskowych. Szczegóły te. 


go. incydentu nie są jeszcze: dokładnie wyjaś 


m a a ee mim haimme POK 


S | >. Jak wiadomo gen. śzebtócki BE ? 
3 stą interwen icją uratował wówszas 1 Naczelni 
ka Państwa d: Pilsydaklego. A 


swoich. i 


że 


- mu- swoich 

„ mówił zadośćuczynienia z bronią w 
„podając za powód odmowy, iż jako. 
_szałek wyższy jest. 
"go. Prezydent Rzeczypospolitej 


oczywiście. podkopało 
Się, że będę mógł go. 


> skiego... 


WPADŁO DO T E POLSKI M WŁADZOM CELNYM. 


Rostów. przemyt udało się wykryć | 
| policji polskiej na granicy z Czechosłowa- | 
ŚW cja Kursujący dość często ambulans mię- | 
; dzy Katowicami a Cieszynem, został wezo- 
3 raj wstrzymany a „kierownika tego ambu- 
— Kupiłem niedawno u pana e 


lejko (Nowolipki 60) i _ Symche Altenber- 


ga (Smocza. 43), u któr ych znalezioń mat 


; przemycanych towarów. 


` Szajkę przemytników darna w 


i więzieniu. 


METRES pad M pa 0 o AWA 


„wałów porozumieniu vA ; Piłsudskim projekt 
organizacji najwyższych władz wojskowi ych 
w myśl, którego były Naczelnik Państua 
miał zająć stanowisko generalnego  inspe-- 
ktora armji. Powyższy projekt miał być za- 
-twierdzony przez rząd i Najwyższą. Radę 


- Wojenną. Podczas ody ta rozpoczęła swoje 


prace, Szeptycki ala przypodobania się 
prawicy miał przedstawić projekt zupełe 
nie inny, wypracowany bez wiedzy Piłsud: 
"kiego. Piłsudski oburzony napadł na nie- 


| nag tunistą i że 
go, Zarzuca: AAU, “t oportur 


e TA a S 
sprzedaje się temu, który R WA 
Wskutek tego minister posłał Piłsudszies 
sekundantów, ten jednak od. 
ręku, 
mar- 
rangą od Sezptyckie- 
zainterwe: 
tej sprawie i oświadczył, iż uwa- 
nie posiadając żad- 
wyjaśnień, ani motywów decyzji. To. 
powagę gen. Szeps 
tyckiego, który po. oświadczeniu, że uznaje 


_hnjował w | 
ża ją za załatwiona. 
nych 


się za” obrażonego, „nie otrzymal satysfaks | 


ai 
(a. e. m) 
RI Tommas: ni używa języka dypioma. ję 
tycznego, który zaciera w tym wypadki. 
swoistą plastykę : „Wyrażeh > Józefa, i Riu 


Ey m p 8 


"A ósmy Europejczyk zwykł za- 
l ehwycać się wspaniałemi środkami komu 
mikacyjnemi, które dały zdobycze techniki 
- fat ostatnich. Wydaje się mu że dzięki sa 
maclotowi, samochodowi, świetnym koie- 
jom, wszystko na świecie stało się bliskie, 
"łatwe do osiągnięcia i zdobycia. Tymeza- 


sem tak wcale nie jest. Olbr zymie. poiacie 


świata, dziś jeszcze żyją w war unkach naj 
' bardziej prymitywnych, nie są nawet mu- 


śnięte postępem techniki. 
Odnosi się tow pierwszym reie 


do dalekiej, groźnej Azji, (w osta. nich la- 


itach stała Się ona czemś w rodzaju wulka- 


'nu), a raczej do olbrzymiego panstwa Zie 
;lonego Smoka którego nieskończone obsza- 
ry żyją W zupełnej izolacji, gdzie wieść o 
jakimś wypadku, który się zdarzył na gię 


bokiej prowincji dociera do cenirum po 
długich miesiącach. ak 
Niezmiernie charakterystyczna jest 


w tym względzie sprawa powstań mahome 
tańskich na terenie Chin, której chcemy tu 
poświęcić baczniejszą uwagę. - 
œ Wedle wiadomości, Rtóre dotarły nie 
„dawno do Szanghaju, z prowincji Kansu 
wiesną roku ubiegłego wybuchło tam po- 
wstanie mahometan, które _prawdopodo- 
Dnie trwa jeszcze dotychczas. Chińskie ko 
"ga oficjalne obłiczają ilość ofiar na podsta 
{wie opowiadań misjonarzy na pół miljona 
“juda, 
“ mówiąc w tej dziedzinie „skłonność do 
przesady pisze o miljonie. Przez cały czas 


trwania tej gigantycznej wojny. domowej, 


~. w Szanghaju w Pekinie, w Nankinie nie 
wiedziano, że na dalekich peryferjach kra- 


‘fu toczy się krwawy bój. Nie jest to fakt 


nowy, oderwany. Przed dwoma laty zda- 
rzyło się coś podobnego. Ta sama prowin- 


„o eja została nawiedzona trzęsieniem ziemi, 
| aaa tores zginęły dziesiątki tysięcy, 


. = Tak, tylko, że +wtejszy bóg: TOZ- 
 strzygał sam wszystko i sam wykonywał 
wyrok. Obaj, walczący przystępowali do tej 


.  €zary, składali ofiary, poczem przedkłada: 
fi swoje sprawy najpierw najwyższemu: 


_ kapłanowi, potem samemu bogowi. W tym 
„więc celu wchodzili po. 
'eych do wysokości głowy i szeptali modlit- 
wy do uszów boga, poczem przychodzili 
przed ołtarz będący z lewej i prawej strony, 
 „ezekali wysłuchania swoich próśb, modląc 
się tak długo, dopóki jeden z nich nie us 


= mari w kurczach. Ziemia go natychmiast 
, pochłaniała. Wyrok był wydany. Tak mó: 


| wi księga Dr. Yasui. 
=- Czy odnaleziono również tę prze- 


 „padzistą głębię? — spytał zaciekawiony, . 


Wieser. 


— Owszem, nawet cztery. Udało nam 
się stwierdzić, że są to bezdenne studnie, 


,'prowadzące wprost do morza. Lecz sa w 


tem tkwi” najciekawsza szecz. 
| = A w czem? 


-s Jast ża. PRREGOAŻUTAŁ 
= rek WŁ Z s 
». . 1 


3. x. 4 A Pasis EJ 


ska „Europa” 


prasa sowiecka, mająca nawiasem 


dem. Taki był zwyczaj przed potopem. 


kiej powodzi w jego głównych `“ 


stopniach sięgają- 


tysiące lat. A 


tyczne stosunki. w. zapódłój prowin cji Chin 


mieszkańców. I tak samo jak teraz, 
„daw iedziała się 0 katastro- 
fie po pół roku. 


Główną pr zyczyną opóźnionego do- 


_ cierania wiadomości leży w fatalnych wa- 


runkach komunikacy jnych. Kansu zacho- 
dnia prowincja Chin, jest jednym z najbar 
dziej izolowanych. zakątków eałego świa- 
ta. Od północy graniczy z Mongolją, od za 
chodu z Tybetem i chińską częścią Turkie 
stanu, od południa z  Szetszuanem, od 
wschodu z prowincją Szensi. 
ści zajmuje trzecie miejsce 
wincji chińskich, jest jednak 
bo zaludniona. Na 350 tysięcy. kilometrów 
kwadratowych przypada niespełna dzie- 
sięć miljonów ludności. 
Od szeregu lat stosunki między 


pośród pro- 


tud- 


nością mahometańską, zamieszkającą tę 


prowincję, a rdzennymi Chińczykami — 


 poganami są bardzo napiężone. Jeżeli moż- 


na wierzyć chińskiej statystyce, w prowin= 


cji Kansu mieszka około dwóch miljonów 
dochodziło | 


mahometan. Już przed laty. 
do krwawych starć między obiema częścia 
mi ludności. W miarę wzrastania elemen- 
tu mahometańskiego, który zaczął napły- 


wać do Chin po zwycięstwach Dzingis-Cha 
na, zaczęły rysować się różnice 


we, które w połowie ubiegłego stulecia do- 
prowadziły do krwawych konfliktów. W 
roku 1855 w prowineji Yunnan wybuchła 
wojna domowa na tle wyznaniowem, która 
zakończyła się dopiero w roku 1873. Bez- 


pośrednim powodem zatargu były gwałtow 


ne spory między robotnikami mahometań- 
skimi i chińskimi, pracującymi w kopal- 
niach srebra i miedzi. W miarę rozwijania 


się walki, ogarnęła ona wszystkie sfery. . 
Prowadzono ją z niezwykłeńm okrucień-- 


stwem. Jeden z przywódców mahometan, 


Tu-Wen-sun, wezwał swych ziomków do 


udzielał najwyższy kapłan każdbmu kró: 


łowi jako ostrzeżenie przed zebranym naro 


— Przed potopem? — spytał pułko- 
— Tak jest, znaleziono opis tej wiel. 


Przypomina on iegendy, które się przechoe 
wały u wszystkich narodów ziemi ku pa- 
mięci tej katastrofy. Ogień, przyszedł z nie- 


„ba, padał popiół, siarka i woda, ziemia trzę: 


sła się w posadach, woda rosła, a gdy się 
uspckoiła, pozostała samotna wyspa 
świątynią. Kapłani wyryli całą tę historję 


w kamieniu, poczem wsiedli na okręt i opu: 
ścili wyspę. Tak mówi księga Dra Yasui. 


— Gdyby to miał być ów biblijny po- 
top, — zauważył Dr. Wieser — to Świąty» 
nia musiałaby być grubo starszą, jak dwa 


dnia ?, 


© = Kapłan mówił. iniej więcej te sło- 


Wa: Królu, panuj jak sprawiedliwy wlad- 
-ea i ojciec nad swoim ludem, gdyż ojcowie 
nasi nam powiedzieli: w dniu, w którym 
nienawiść i grzech zawładną ludźmi, gdy 
zbrodnie królów będą. wołały o pomstę do ` 


niebe, to bóg uniesie się "gniewem w swo- 


i d éwiatyni iswoim oddechem wygubi ı ca 


chiń 
jakiś czas prowincja Yunnan 


= nie. Liczba ofiar nie da 
w każdym razie miljony ludzi straciły ży- 
„cie nietylko wskutek 


-ciu przez wojska chińskie 
Co dò wielko- 


niezwykle sła- 


"raczej ekonomiczne. 


'Lanchow zamiast przyjąć 
"wyznanio-- 


Się na dalekich krainach Azji, 
od świata. i 


zarysach. ` 


ze 


jakżęż brzmiała, przepowie: 


„u. mi I 
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władzy Chin. Przez 

była nawet 
w ręku mahometan, w roku 1873 udało się 
jednak Pekinowi stłumić krwawe powsta- 
się Ściśle ustalić 


obalenia pogańskiej 


bezpośrednich dzia- 
łań wojennych ale pod w piyw em  epidermji 
i głodu, Miarą okr ucieńsiwa, z jakiem 
wałki się toczyły, jest fakt, że po zdoby- 
miasta Talifu, 
gubernator chiński odesłał do Pekinu na 
dowód zwycięstwa dwa tuziny koszów, za- 
wierających dziesięć tysięcy obciętych ma- 
hometańskich uszu! | 
W tym samym czasie wybuchło. po- 
wstanie mahometan w Kansu. Trwało ono 
od roku 1862 do roku 1876 i- przerzuciło 
się na Turkiestan. I tym razem zostało o- 
no zatopione w morzu krwi. 
© Obecna wojna domowa ma podłoże 
Mahomeiańska  lud- 
ność Kansu wysłała do stolicy tej prowin- 
cji, miasta Lanchow, deputację ze skargą 
na zbyt wysoki i bezwzględny wymiar po- 
datków. Gubernator chiński, rezydujący w 
(delegatów ka- 
zał ich poprostu rozstrzelać. W odpowiedzi 


na to mahometanie chwyciii za broń. Oto Si 


genęza powstania, którego losy rozgrywają 
odciętye ch 
KT ` 
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 Misjonarz (do 
Kanibalów)): Zanim 


umierającego wodza 
umrzesz, winieneś 


przebaczyć wszystkim swym wrogom. 4 


Wódz: Ja już nie mam żadnego wro- 

ga! | | | | 
Misjonarz: Więc pogodziłeś się ze 

wszystkiemi? | NE 


Wódz: Nie, ale aładłóm -i ich. 


łą ludność. Więc strzeż się, o pas abyś 
się nie naraził na gniew boski, ażeby pod: 


'  ezas twego panowania nie spadło niesżczę< 
Ście na twój lud, bo i ty wtedy zginiesz i 


twój cały narod, a pozostanie: tylko mała 
garstka sprawiedliwych. 
—- Popatrzno się, panie ` doktorze ra 
zawołał komendant — co się stało psu dok: 
tora Wiesera? 

Zwierzę rzucało się na ziemi, wiło się 
w boleściach, otwierało szeroko pysk, a jas 
no czerwonemi, zwisiemi wargami chwyta- 
ło powietrze. Poczem zawyło przeraźliwie, 
wyciągnęłe nogi i zdechło. 

— Zwierzę zginęło z powodu zarazy, 
która wygubiła tutejszych mieszkańców - 
wyspy — odparł Dr. Yoghushiwa. — Pies 


"musiał się zetknać z czemóś, eo zawierało 


w sobie bakcyle. Musiał coś zjeść, gdyby ba: 
wiem chodziło tylko o wdychanie prątków, : 
to mój pies musiałby też zginąć. 

— Mój pies nic nie zjadł — odezwał: 
się Dr. Wieser — natomiast pana pies zjadł 
tę salamandrę, czy traszkę. Teraz jest. mi 
już wszystko jasne: śmierć mojego psa, sąd 


kapłanów, przepowiednia najwyższego Kas 


plana, groźby królom; wszystko to opiera 1 
się na podstaw ach robię veh. : 


= „Nie nie rozumniepa = powiedzial | 


Grób, wy 


W Dunkierce odnaleziono, po dwustu 
latach, w kościele Saint Eloi, zwłoki słyn- 
mego korsarza francuskiego Jana 
który przez odwagę swą i talent marynar- 
Ski doszedł do tego, że Ludwik XIV miano 


wał go (choć Bart byż synem biednego ry- 


"baka) admirałem floty francuskiej i że a- 


wanturniczy korsarz stał się jednym z 
francuskich bohaterów narodowych, któ- 
remu wzniesiono pomnik w porcie dun-- 


Sierskim. 


‘Jan Bari umarł w 1792 r. w pełni 


wieku, bo liczył w chwili zgonu 5l-y rok 


życia i pochowany był w Dunkierce. 
Z czasem zaginęła zupełnie pamięć 


gdzie spoczywają jego zwłoki i dopiero po. 
upływie z górą dwustu lat zdołano wyszpe 


"rać, że szczątki bohatera narodowego mu-. 
"siały być złożone w kościele Saint Eloi. 
Rozpoczęto więc w tej światyni poszukiwa 
nia pod kierownictwem budowniczego 


Ratiera, wydelegowanego przez urząd ©: 
chrony zabytków przeszłości. SE 
=  Niełatwa była to praca, wiedziano 
bowiem, że przy odnawianiu posadzki kā- 
Y., 


"miennej kościoła w 1756 


Straż honorowa 


Barta, 


"nego marynarza. 


zapadła się 


la 
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część jego podziemi. Wreszcie po rozkopa- 
niu części tych podziemi, położonych pod 
chórem, znaleziono na glębokości dwu 
metrów trumnę ołowianą ze szczątkami 


zmarłej w 1705 r. hrabiny de Laumont, 


pod nią zaś inńą, a w niej szkielet słyn- 
Znalezione szczątki zebrano staran- 
nie, ułożono w nowej trumnie i wystawio- 


przy zwłokach korsarza 


ydy po dwaatu latach 


zapomnienia 


no przez trzy dni w świątyni na widok: 
publiczny, przyczem marynarze ź przeciw 
torpedowca „Lyon“ tworzyli strążź honoros 
wą przy katafalku, obok którego widniał 
na poduszce znaleziony przy szczątkach 
bohatera krzyż orderu św. Ludwika. 

Po trzech dniach ponownie Barta po- 
chowano w tej samej świątyni. 


BOMBAJ TO JEDNAK NIE GLASGOW ANI BIRMINGHAM. 


. Majówki nie zawsze i 

urządza się w maju. 
-Odbywają się tam, g 
jowe powietrze. l | 
A właśnie w połu 


nie wszędzie 


zie panuje ma 


dniowy” Indjach, 


gdzie teraz jest, jak u nas, zima, udzie ma 
ja prawdziwą majową temperaturę, w któ 


rej wypoczywają po skwarach, rozpoczyna 
jących się już z wiosna. SDM 

Urządzają więc majówki, a ulubio- 
nym ich celem dla angielskich i hindu-. 
skich mieszkańców wielkiego miasta w In- 


_PODRÓŻ Z FREYMING DO PARYŻA W BECZCE, TOCZONEJ NA SZOSIE. 


_._. Przed kilku dniami 
Freyming w Alzacji czterech górników pol 
- skich, którzy. zamierzają odbyć piechotą po 
'dróż do Paryża, tocząc przed sobą beczzę, 
- w której zajął miejsce ich kolega Juljan 
. : Gabryś, przezwany człowiekiem o „żelaz- 
nych nerwach“. Oryginalna ta ekspedycja 
<:przybyła już do Verdun, gdzie powitał ję 


tłum, który otoczył beczkę udekorowaną | 


ies EA RODZ AN g A aE E AOA EES: NA ANNERES EEA NSSS A SET AEAN E AEN ASAS 
EZ AS E E OEE ER E E EE SSE E E S E A AI 


pułkownik. 


| = — Niechże więc pan posłucha, panie 
+ komendancie. Ta traszka, czy jak nazwać 
to zwierzę, miała w sobie mikroby. Zwie-- 


 :rzę ciepłokrwiste, które zje taką salamadrę, 
*-dostaje gorączki, tak, jak myśmy wszyscy 


jej dostali, i rozszerza śmiertelną choro: 
bę. Czy pan teraz rozumie przyczynę śmier 


ci mojego psa? 

| --Rozumiem! Ale 
ność z wyrokiem boskim, z groźbą kapia- 
nów dawno już zaginionej religji? - >. 
| Tajemnica ta była bezwzględnie zna: 
na kapłanom, co prawda, nie w ten sposób, 
jak nam, ludziom wiedzy, którzy w dro- 
dze nauki odkryli przyczyny choroby i za: 
razy. Natomiast widzieli, że traszka ta ma 
tę giłę, iż oddech zwierzęcia, które ją zja- 


dło żywą, jest zabijający. Taki więc kapłan 


stał ukryty za uszami boga. któremu dany 


osobnik szeptał swoje modlitwy, wzbudza: 


jac niechęć i gniew u najwyższego kapłana, 
który czy to uważał go za winowajcę, czy 
też tylko czuł się obrażony, że mu złożył 
mniejszą ofiarę, niż jego towarzysz. | 

=- Tak, to możliwe: | | 
i — Widzi pan, że nieb 
natychmiast wrzucony do morza, aby nie 
rozszerzał zaray. Może być też, że kadzi- 


dło zawiarała w sobie pewień srodek de- 


wyruszyło z i 


zyntekcyjny, który. oczyszczał powietrze z 
mikrobów. Można to dziś - przypuszczać, 


jaką to ma stycz- 


mina sobie odpowiedni ustęp z księgi 


oszeżyk został. 


we flagi polskie i francuskie. 

Po otwarciu beczki wyszedł z niej 
bynajmniej nie zmęczony Gabryś, którómu 
zgotowano entuzjastyczną owację. 

Po kilkugodzinnym odpoczynku ory- 
ginalna ekspedycja wyruszyła w dalszą dro 
gę do Paryża, gdzie oczekiwana jest w poło 


wie lutego. 


ale nie można twierdzić, | 

— A w takim razie, jakżeż mogli ze 
sobą rozmawiać najwyższy kapłan, król i 
obydwaj pokutnicy, i nie ulec tej zarazie? 


.— Tego się nie da wytłómaczyć. Mo- 


że być, że po jakimś czasie zdolność zara: 
żenia swego otoczenia traciła na swej si- 
łe. Ci starzy, którzy z pewnością byli dos 
konałymi obserwatorami, z pewnością wie: 
dzieli, jak długo trwał czas infekcji. Jestem 
też przekonany, że Dr. Yoghushiwa przyno- 
Dra 
Yasui, i nas objaśni w tymi względzie. 

| — Prawda — odparł na to. Japoń- 
czyk. — Nowowyświęcony: kapłan musiał 
spędzić dwa lata w ostrej klauzurze i mógł 
mieć styczność tylko z t. zw. starszym bra 
tem. Dopiero po upływie tego czasu mógł 
się ukazać przed oblicze wiernych i mieć 
kazania. Dwa razy po pięciu latach, a raz 
po dziesięciu trzeba było powtarzać cere- 
monję święcenia, aby „uzyskać wyższy sto: 


* pień kapłaństwa. 


| — Tegosmy nie mogli narazie stwier 
dzić — powiedział Wieser.— dlatego też ro- 


bimy szczepienia ochronne co trzy dni. Tes- 
go nie znali oczywiście kapłani 


Takasów, 
którzy, iak widać z opowiadania, musieli 


wąskim pasem morza. 


djach, jakiem jest Bombaj, stanowi miej» 
sce, skąd czerpią wodę wodociągi Bomba- 


ju, mianowicie nad jezierom Vehar. 


I tak we czwartek dn. 24 b. m. w uro 
czej tej miejscowości bawiło się grono mło- 
dych ludzi z Bombaju, spożywając właśnię 
pod drzewem przywiezione ze sobą zapasy 

Nagle w towarzystwie majówkowem 
zapanowało przerażenie. Z pobliskich zaro- 
sli ukazał się wielki tygrys, który miewia- 
domo skąd się tam wziął, gdyż w okolicach 
Bombaju oddawna o tygrysach nie słyszas 


"no, a przytem jezioro Vehar znajduje się 


na wyspie Salsette, oddzielonej od lądu 


Przerażenie majówkowiczów Było tak 
wielkie, że tygrys, który. widocznie miał; 


_ apetyt nietyle na ich śniadanie, eo na jedź 


nego z nich, podszedł do towarzystwa aś 
na odległość nie większą, niż eztery metry: 

Na szczęście jeden z uczestników ma 
jówki miał z sobą repetierowy karabim 
dwunastostrzałowy, nabity kulami, więc w, 
ostatniej chwili, odzyskawszy  przytome. 
ność, złożył się i położył trupem straszliwe 


go zwierza. | ? 


mieć ogromną władzę nad życiem i śmier: 
cią. Groźby ich boga, które miały wygu: 
bić ludzkość, miały zresztą realny pods 
kład. Gdyby taki świeżo wyświęcony ka. 


_płan, gdyby taki pies, którego pan koles 


ga prowadzi na linewce, dostał się między 
ludzi... | OESIE Z: 4 
— Każę psa natychmiast zastrzelić —. 
powiedział komendant. — Jużbym to był 
zrobił, gdybym był miał broń przy sobie. 
— Po co? — spytał Wieser. — Jest 

to ostatni pies, którego mamy; każemy gó 
izolować i wstrzykniemy mu naszą szcze: 
pionkę. 6 Ra że 
~ — A w jaki sposób chee pan przeprą 
wadzić dezynfekcję w tych siedmiu ubika: 
cjach, któreśmy teraz oglądali? — spytał 
pułkownik. „a o 
— W bardzo prosty sposób. Przed 
drzwiami każdej piwnicy damy wielki ka. 
wał siarki i zapalimy ją. Siarka zabija 
wszystkie żyjące mikroby, oraz wypędza za 
pach zgnilizny. Na cóż mamy maski gas 
zowe? Szczątki zmarłych trzeba pochowaś 
według przepisanego tutaj rytuału, albo; 


spalić, albo pochować w ziemi, albo wrziię 


cić w morze. Dr. Yoghushiwa powinien spo : 
rządzić odpowiedni program. ©. 


wo 


2 w” ; 


Według danych oficjalnych instytutu : 


da badania konjunktury w Moskwie pode 
- młósł się ogólnopaństwowy indeks cen w 
Rosji w roku ubiegłym o 16 proc., przyczem 
według indeksu tego siła  nabywcza rubla 
wynosiła pod koniec ubiegłego roku gospoz 


- garczego - (1 października) 38 kopiejek przed 


wojennych. Cyfry te odnoszą się do cen. w 
- "handlu prywatnym, w handlu państwowym, 
- obejmującym głównie handel hurtówy, ceny 


'są normalizowane, tak że tutaj indeks cen. 


, tak znacznego wzrostu nie wykazuje. Nie- 
"- mniej jednak w ciągu ubiesłego roku gospo- 
łarczego ceny hurtowe wzrosły w Post | 


: 3,6 proc. | 
_Najdotkliwiej adje się > drożyzna odczu» : 


- Holandja 387.48 
Londyn 48.2475 . 

Nowy Jork 8,90 

| Raryż 34,865 


| Teudenaja bez 


głego. przeciętnie o 10 proc. w. handlu pry- 
watnym. Zaznaczyć wypada, że z powodu 


- panującego tu ód dłuższego czasu braku pew 
nych artykułów spożywczych ludność zmit 
szona jest w. bardzo znacznej. mierze korzy: 
-stać z handlu: prywatnego i płacić za arty: 

i kuły pierwszej potrzeby bardzo wysokie. ces. 


ony. 


-O drożyźnie, panującej.na moskiew» 
skim rynku artykułów spożywczych świad: 
czy najwymowniej fakt, że za funt masta, 


który. przed wojną kosztował 40:60 O > 


płaci. się obecnie '3 ruble. = 
„Ogólny wzrost cen ohejmuie 


Wart. 
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- Szwajcarj ja 1152 - 


|. Sztokholm 238,40 


Wiedeń 125, 25 


niosły się w roku ubiegłym w Rosji bardzo 
wydatnie równieź ceny w szelkiego rodzają 
"towarów przeziysłowych. Przeciętny wzrost . 
indeksu cen produktów przemysłowych w, > 
"handlu. detalicznym wynosił pod koniec ubie 
głego roku gospodarczego 9,6 proc., 
„czem najwydatniej podniosły się ceny Wyros 
"bów wiókienniczych (16,6 proc.) i metalurs 


-900 rubli. 


wzrostu cen w Rosji jest dewaluacja pienią- Ś 
jenat 


Hey ao a e AOR _ Jak z. oficjal 


-w której podkreśla się konieczność jaknaj. 


-= waluty sowieckiej. Brak gotówki jest jednak 
w Rosji tak dotkliwy, że pomimo tej rezolu: 


organizacje robotnicze do wystapienia - ž 


_ pracy postulat ten nie będzie mógł być w ros 
C- ku przyszłym całkowicie uwzględniony, tak 
„że podwyższenie płac zar obkowych odbywać 


mysłu jedynie w drodze wyjątku. Względy, 
ogólno:państwowe na powszechne podwyż- 
3 szenie zarobków nie pozw Raka ai 


_Pieniadz sowiec oki przeżywa. cieżki kryzyś 


wać w Moskwie. Tutaj na ryńku produk: 
tów rolnych ceny wzrosły w ciągu roku ubie 


nych danych statystycznych wynika, pid i 


przys. 


gicznych (13 proc). Za ubranie, które rok 
temu kosztow ało 600 rubli, płaci się dzisiaj 


Główną przyczyna tak znacznego 
dza. -Dotyczy to przedewszystkiem drożyz 


ny na rynku ar tykułów pr zemysłow ych, bos 


wiem wzrost cen zboża i innych produktów . 
- rolnych ma jeszcze cały szereg innych przy: 
- czyn. Najlepszym dowodem dewaluacji czer 
=- wońca jest wzmożony obieg pieniędzy papie 
<o towych w.. 


Rosji który pod koniec roku. 
gospodarczego 1927-28 wynosił o 453.000.000 
urbli więcej niż w roku poprzednim. | 

Rząd sowiecki uświadamia sobie zresz 
tą w całej pełni niebezpiecżeństwo, jakie . 
kryje w sobie dewaluacja pieniądza i postę 


pująca stale inflacja, czego najlepszym do- 
- wodem jest rezolucja przyjęta na ostatniem |. 


posiedzeniu Centralnego Komitetu Wyko+ 
nawczego stronnictwa . komunistycznego, 


rychlejszego przeprow adzenia stabilizacji 


cji Państwowa komisja planowa zdecydowa 


-~ ła się emitować w przyszłym roku gospodar 
czym dalszych 300.000.000 rubli nie bacząc 
'na to, że Rada komisarzy ludowych usiłowa ` 
ła wszelkiemi siłami ograniczyć nowa emi- 

-< sję pieniędzy papierowych do 
orubli. 


185.000.000 


Dewaluacja pieniądza zmusiła już 


wnioskiem o ponowne podwyższenie płać. 
Według oświadczenia ludowego komisarjatu 


się będzie w poszczególnych gałęziach prze 


GIELDA ZBOŻOWA. 
„żyto - 
„Pszenica 40 75—41 "sł | 
> Jęczmień przemiałow WARE CNNTEGA LRDĘ 
Jęczmień browarowy 34—36 
Owies 3050—31,50 
Maka żytnia /0 proe. 46,06 - 
Mąka pszenna 65 proc. 58—62 
Otręby żynie 25—26 
| Otręby pszenne 25,25-—26, 25 


s: Usposobienie T ejednolite. 


Miejski kinematograr. Oświatowy 
> Od wtorku 29—l > po 0, 


W 9.aktowej komedi pod tyt. 


K ALE NDA D ARZYK 
Czwartek, 31 stycznia -— Piotra No! 
| TEATRY 
"Teatr Miejski; — „Pygmalion“. 
Teatr Kameralny: „Murzyn War szawski” 
RE Popularny: — „12 żon Jafeta*. 
WIDOWISKA. 
Casio: — „Powrót z niewoli* 
Splendid: — „W lasach polskich“. 
Luna: — „Kochankowie“. | 
„Grand Kino: — „Zakazana kobieia". 
Pałace: — „W wirze Paryża”. 
. Odeon: „Amor na nartach“ 


Dom Lud.: „Mogiła nieznanego zołņierza“. 
=M. Kin. O.: — »Cyrk“. 


M Wiadomości bieżące s 


NABOŻEŃSTWO ADORACYJNE. 
Dn. I lutego, jako w pierwsży piątek 
miesiąca, o godz. 18 odbędzie się w kapli- 


cy S. S. Urszulanek S. J. k. przy ul. Czer- 
wonej 6 nabożeństwo adoracyjne z konfe- 


i RUG dla inteligencji. 


$ ZAPOTRZEBOWANIE NA ROBOTNIKÓW. 
o Zarząd Zw. Zawod. „Praca . Polska" 

Łódź ul. Główna Nr. 48 tel. 65—05 zawia- - 
| mają 


 Qamia swych członków, którzy nie 
pracy, że wakują następujące prace dla: . 
=~ £snowaczek na jedwab 


opalarnię gazową; 2 st. robotników na- po- 
 strzygalnie gazową; 2 PRECZ a tkaczy 
kortowych. 
Zgłaszający się winni śśbiać ze S0- 
> bą legitymację członkowską, dowód. osobi- 
= gty oraz świadectwa z popr zedniej pracy. 
do 12 w południe każdego dnia. 
"ZŁOTE GODYL - 
7 Dnia 2 lutego b. r. święci p. Józef 
Kołodziejski z małżonką swoją  Mazją z 


5 Pudlarskich rzadki w dzisiejszych czasach 
F jubilensz 50— lecia ślubu swego. Złota para 


©ieszy się wyśmienitem zdrowiem. Pan Ko- 
«łodziejski zajmuje od szeregu lat 


my przez swych ma ore oraz pod- 
władnych. - SENES, 
| Redakcja „Rozwoju“, ZBajumii i przy- 


- jaciele składają tą drogą złotej parze — 


| cieszącej się ogólną sympatją — Życzenia 
| arri In gmyślna- 


' jeszcze Aagi > lat 
el. | 


| : osci 
uANIUCHA NIE POT RZEBUŚĆ 
— - OBROŃCY. 


przez Łaniuche prośby 0 wyznaczenie -0- 
brońcy z urzędu. * . PA. 


". Łamiucha nie skorzystał Z przysługu 


jącego mu prawa, wobec czego należy przy 


puszczać, iż potworny morderca małżon- ć 


ków Tyszerów postanowił bronić się sam 
z ławy oskarżonych. Jak wiadomo proces 
Łaniuchy odbędzie się 21 lutego . W - Sadzie 
Okręgowym w Łodzi. i 


WYCIECZKA NA POWSZECHNA 
WYTPAWE KRAJOWA W POZNANIU. 


Niniejszym oł wszyst- | 


i (jedwabne | 
'snowadło t. z. graże); 2 st. robotników na. 


m4.  mość że Bielawski jest już żonaty i pozo- 


$ Pośrednictwo czynne od godziny 9- 
_ jechała jego pierwsza żona 


stano- 
-wisko majstra tkackiego w firmie „R. Bie 


germana“ w Łodzi i jest wielce szanowa- - szpitala: Poznańskich chore dziecko, 


_Onegdaj upłynął termin na złożenie trzymać ze szpitala 


_—BOŻWOJ” Czwartek dn. 51 stycznia 1929 


CA 


Dr: rzemyśle 


„ STRAJK U WEISSA r MALINIAKA ZAKO ŃCZONY U DAWIDOWICZA TRWA. 


w tygodniu ubiegłyra wybuchł strajk 
w fabryce Maliniaka i Weissa przy ul. 
Zakątnej 34, wskutek tego, że firma od- 


„ mówiła wypłacenia robotnikom  bonifika- 
-> cji, w postaci różnicy do obowiązujących. sta 
„wek w akordzie, gdyż zarobki obniżyły się 
_ wobec a AA robotnikom złego ma- 
| terjału. 


W dniu wczorajszym na kotitetencji 


-doszło do porozumienia, gdyż właściciele 


uznając słuszność żądań robotnkiów, wy- 
razili gotowość wypłacenia im żądanej do- 


płaty za ubiegły czas. Firma przytem przy 
rzekła stosować w przyszłości wobec robot. 
ników należne, ewentualne dopłaty przy 


dostarczaniu im złego materjału. I tak w 


dniu wczorajszym robotnicy po kilkuna- 


stu dniowym strajku przystąpili z powro- 


tem do pracy. 


Wskutek E a wypłacenia robot- 


nikom fabryki J. Dawidowicza przy ul. Za- 
- kgtnej 34, różnicy do stawek. ci 


ostatni 


nia nie doszło, gdyż 


Ww ubiegłym tygodniu porzucili pracę. Li 


W sprawie powyższej odbyły Bie już 
kilkakrotne konferencję, między . dyrekcją 
fabryki a klasowym związkiem © robotni 
czym, na których jednak do porozumie 
firma w dalszym cig 
gu odmawia wypłacenia bonifikacj ji robot 
nikom. 

Wobec tego strajk trwa nadal i 
rownik związku p. Krzenowek 
wił sprawę skierować do 
pracy w celu zmuszenia firmy do, podpo- 
rządkowania się obowiązującym przepi- 
som w przemyśle. 

W fabryce „Wierzbowianka” | 
uł, Wierzbowej 18 powstał zatarg na t} 
usilowania przez dyrekcję  zaprzągnięcia 
t. zw. „pucerów* do dodatkowej pracy. 

Na interwencję _ Chrześcijańskiege 


kig- 
-postano 


Związku uchwalono w sprawie tej odbyć 


w dniu dzisiejszym _. konferencję, przy u- 
dziale głównego dyrektora tejże firmy. (p) 


| ięzien ni, Niż żony 


ARESZTOWANY Z POLECENIA Akona. 


Do Łodzi przybył przed paru miesią- 
cami z Warszawy niejaki Bielawski i po 


- paru tygodniach ożenił się z łodzianką. 


| Tymczasem rabin łódzki Segał otrzy 
mał z rabinatu „warszawskiego wiado- 


stawił w Warszawie 
dzieci. | b 

"Rabin Segal wezwał do siebie biga- 
mistę i zalecił mu powrót do pierwszej żo- 


PR z trojgiem 


my, lecz B. oświadczył że boi się jej, gdyż 
go napewno za bigamję obije. 


Gdy tłumaczenia nie. pomogły, przy- 
. onegdaj do 


dziecka jako z 


Łodzi i w mieszkaniu B. działy się rzeczy. 
niesamowite, 


Ea 


Wreszcie B. wezwał policjanta i 6- 


świadczył mu, że przyszła do jego mięs% 


kania jakaś awanturnica i nie daje mu 


spokoju. gi | A 


Ponieważ PEP - posiadała za. 


świadczenie rabinatu warszawskiego, poli- 


cjant odprowadził oboje do komisarjata f 
tu na podstawie owego zaświadczenia, Bie. 
lawski został aresztowany za bigamję, a 
urząd śledczy porozumiał się w tej spre 
wie z rabinatem warszawskim. (bip) | 


SKANDAL W SZPITALU POZNAŃSKICH. | a 


Ze Zduńskiej Woli przywieziono do 
imie- 
niem Berel Gros, przyczem na podstawie 


' zarządzenia dr. Goldmana, dziecko natych- 


miast poddano operacji. 
Przed operacją, rodzice dziecka bab: 
dzo biedni zebrali 180 zł. które kla w 
w szpitalu. CO bota i tepgan 
Operacja się nie udala, chory umarł i 


as tu zaczyna się skandal. 


Gdy rodzice dziecką przybyli - by o- 
świadectwo . zgonu 
dziecka, celem  przodziawięnih w. gminie 


w Zduńskiej Woli, odpowieńziano im ża 
muszą dopłacić jeszcze 175 zł. w przeciwa 
nym razie szpital nie wyda ani zwłok 


dziecka, ani świadectwa. 
©. Nie pomogły tłumaczenia, że osi 3 


nie mogą sumy takiej zebrać, a nawet gdy 
przybyła delegacja ze Zduńskiej Woli nie 
nie wskórała. 

Wreszcie po długich pertraktacjach i 
interwencji „Ostatniej Posługi* gdy rodzie 


ce wręczyli zebrane przez obecnych 23 zła: 


i 
x 


te, szpitał wydał zwłoki dziecka. (bip) 


kim naszym członkom i h on że 


w myśl uchwały Zarządu organizujemy —- 
począwszy od maja — wycieczki 
we na Powszechną Wystawę ' 


zbiorowe znacznie są tańsze z powodu zni- 


żek kolejowych, wejścia na wystawę i za 
- kwatery — liczymy, że wszyscy skorzysta- 


ją z naszej organizacji. Zapisy pr zyjmuje- 


my codziennie od godziny 6 do 8 wieczo-. 
"rem. Narazie organizuje wię. morana Sek 


_zbioro- 
Krajową w 
Poznaniu. Wobec tego, że takie wycieczki 


"aty. 


cji: Biurowej, Majstrów, Tkaczy i 
nierów. ` 
Zarząd Zw. Zawod. praca yje! 
Łódź ul. Główna Nr. 48 osa 


M 
OTO Z e aaa s 


| DYŻURY APTEK. a a 
G. Antoniewicza (Pabjanicka 50) K 


Chądzyńskiego (Piotrkowska 164), W. So ; 
kolewicza (Przejazd 25), M. Kasperkiewicza e 


(Zgierska 54), S. E 
ska 7? w) r 


inspektorjatu 


przy, 


Š ję Brać vaene w w wi 


tr i sztuka 


TEATR MIEJSKI. 


A Sa „Pygmalion” z Al. Weg gierko | i S. jai 


sowska grany będzie dziś, tj. w. czwar- 
| ek, w piętek, sobota i niedzielę 
| Dziś i. „jutro. ceny popularne. | 

"W sobotę o godz. 4 popołudniu po 


zę cenach: popularnych pa Ą AL ` We- 
em gierko. i Aż 

o W niedzielę również o a) popo- 
- łudniu „Sekretarka Pana Prezesa“. < Ceny: 


pom aae 
i í „AINE ZEMAN; sa | SUE 
„Autor tej interesującej sztuki zajmu; 


jacy w szeregach młodych bojowych pisa- ie 
rzy niemieckich mie jsce czołowe, wnika w a 
ie noie SEENE 


„Hińkemanie” gięvoko W 
„dnia. dzisiejszego. ` i 
- Reżyseruje „Hinkomana' a, 
Wierciński: 
ie . Tytułowa rolę odegra Artur Socha : 


-TEATR KAMERALNY. 


| ` Dziś i dnie: następne. głośna aa f 
"A. . Sioninskiégo. „Murzyn Warszawski“ Z 


Michałem: Zniczem w roli tytułowej. a 

| || „MAYA 
| Najgłośniejcza i na „jeiekawsza "dziś, 
współczesna. sztuka francuska S. Gantillo- 
na „Maya“, stanowiąca dzięki - tematowi, 


który porusza prawdziwy ewenement tea- 


-trainy Paryża, będzie najiiiżęsą 
Teatru Kermneraiaego 


PeR, 


TEATR MIEJSKI NA ! ZE uRJACH. 
"W sobotę o godz. 5. popołudniu W 


$. premierą 


kół im. Bolesława Chrobrego ul. Drew- - 
E nowska 88 i w- niedzielę w Teatrze: Schei-` 


blerś i Grohmana Przędzalniana 68 dane bę 
dg: prolog „Dyktatora* J. Żuławskiego. wW 
vreźyserji E. Wiercińskiego i 
wa 'komedja J. Korzeniowskiego „Majster 


i czeladnik" reżyserowana przez Sb J SEN 


skiego. 


Bilety v Ww cenie od 50 gr. do 3 zł. do 
nabycia w. Sekretarjacie Szkoły ira. Bole- - 
sława Chrobrego przy ul. Drewnowskiej Ś8 > 


W w Y Oddz. Straży Ogniówej: 


TEATR POPULARNY. 
| Dziś i codziennie o godz. 8.20 wiecz. 
pozbrzmiewać: będzie. w dalszym ciągu bez- 
śroskim śmiechem w takt lekkiej 
f piosenki ira cia ERS wodowilu 
ton Jafeta". RE 


, ` „DWA PORANKI : DZIECINNE“ 
W TEATRZE POPU LARNYM. 
w nadchodzącą sobotę i niedzielę gó 

A będą: się o godz. 12—ej w południe poran- 
„a, e. dziecięce P: t a dla dzieci“ z na- 


„dnia 1 T 


> ate i AE) 


LS RF 


sal. "Parkiet, osaklany 


wieczo- | 


Edmund 


tenor bohaterski opery warszawskiej 
-nisław Gruszczyński i wystąpi jako Eleazar e 
Przy- 
„jazd warszawskiej opery objazdowej wywo- 
łał kolosalne zainteresowanie wśród. melo- 
| manów naszego miasta i WiCkSZOŚĆ biletów | 
-= nów do rędakcji wszystkich pism Lodzi. 
a o wz 0 
- A—ej po południu odbędzie. się w Filharmo- 
wy 
aktach 


wesoła e—akto - 


zawsze na słuchaczach. niebywale 


muzyki 
„AZ 


ZE nici, 


-Przed da czasem, 


motrjałera do ministerstwa komunikacji w 


sprawie przyspieszenia transportów manu. 


faktury, wysyłanej z Łodzi do War szawy. 


< Wielokrotnie zdarzało: się, że. wysy- 
„łane towary przybywały do Warszawy do- 
«6 powodowało 
zwracanie towaru już niepoti zebnego i nas: 
Warszawie wyładówany. 


piero po 10—14 dniach, 


| rażało kupców łódzkich na wielkie straty.. 


w "W odpowiedzi na ten maemorjał, mi- 
„ nisterstwo nadesłało pismo 


treści: 6 a 


der urozmaiconym pr ogramem. 
- Poranki te będa nielada 

„można = kasie teatru przy ul. aż tok ej 

moszna ce; a 

A | DZISIEJSZY WYSP : 

| ` śRUSZCZYŃSKIEGO. W „ZŻYDÓWCE*, 


Dziś przyjeżdża do Łodzi. 


„w operze „Żydówka J. Halevy' ego. 


> została rozsprzedana. 

— W niedzielę, dnia 3 
nji trzecie i i ostatnie przedstawienię i 
stawiońa zostanie opera w. 4—ch- 


Moniuszki „Halka* -również z udziałem 


ra odtańczy. balet. 


rękach dyr. Teodora Rydera. 
ilość pozostałych biletów. nabywać. można 
W kasie Filharmonji.. l o 


KON CERT ROBERTA CASADESUSĄ. 


- Genjalny pianista „Robert 
Sus, "Którego „mistrzowska. 


-kie wrażenie, daje w czwartek . w. -Fithar- 


noWwT. 
-Cafa prasa ` E i 


l ka 
| jak również i publiczność jest 


dzi to nieopisanego entuzjazmu. 


Malo jest dziś na świecie tak fenome 


nalnych . artystów, których. gra 
do wyżyn. takiej doskonałości. B 


| _ dochodzi 


dancing, 


Do WARSZAWY. 


następującej s 


„W odpowiedzi na skargi manufaktu 


eż > i tefnperdmónt, 
| TRA 
"dla. naszych milusińskich. Bilety. nabywać 


u kolosalne zainteresowanie. 


e harmonii. 


pierwszy = | 
Stas- 


| wzbudziła tradycyjna reduta- dziennikarzy; 


cze i mile łodzianki, dopytując się 
-stannie o bliższe szczegóły dotyczące 
| naprawdę wesołej nocy, która  bezwątpie 
| nia pozostawi na długo. rozkoszne 
Stanisława Gruszczyńskiego w roli Jontka. a | | 
"Tańce góralskie, poloneza oraz mazu zi 


mnienie. 
Sądząc z ; rozgłosu, jakieżo = nabrał 
7 wieść o reducie p. n. „Pożegnanie karna. 


Kierownictwo ` muzyczne spoczywa w 
Niewielką a 
Filharmonii zgromadzą tym 
- elitę Łodzi, która — słusznie zresztą — ze 
> chce wziąść czynny udział w wyborze któż! 
| lowej Łodzi i jej 4 dam dworu. 
* Casade- E 
"gra wywiera 
.głębo- i 
„kę Łodzi, czekają, różne 
monji dnia 7 a swój recital fortepia-- 


| czele. 


SA __ „ROZWOJ Czwartek. an. z 31 1 stycznia 1820. D Baa 3 m ` a E Ae ś 


„da wona tz 
MANUFAKTURE ŁÓDZKĄ 


| centralne: 
Stowarzyszenie Kupców zwróciło się Z me 


rzystów, że aż przez uwurzec = kalis 
ski towary przybywają do Warszawy Zo 


późnieniem, ministerstwo po sprawdzeniu - 


stanu rzeczy uruchomiło specjalny daleko- . 
'bieżny, pospieszny pociąg Nr. 594, „który, 

odchodzić będzie z Łodzi o godz. 12 i pół 
przed północą i przybywać będzie na sta- : 
cję towarową w Warszawie o godz. C Tra" 
nò, przyczem pociąg ten będzie zaraz w 


W ten sposób, towary: - wysyłane z 
Łodzi, będą mogły być odbierane w War- | 
sząawie już: nastepnego dnia. „fbi B 


kad cd a ra 4 ją S GG «a A 


ATE a A AA sh. 4 


i „poczucie rytmu, i  pie-. 
szczotliwe uderzenie i znakomita interpre- | 
tacja. | di ak l 
Koncert wzbudził w. ~ sterach. muzycz-. . 


_ Bilety nabywać można w kasie Da 
POŻEGNANIE KARNAWĄŁU 


Q. szaloņnem zainteresowaniu, 


jakie 


łódzkich, która w tym roku odbędzie. się. 
w nocy z dnia 11 na 12 lutego w. Filhar- 
monji, świadczą najwymowniej setki. telefo- 


„Dzwonią w pierwszym- rzędzie uro” ` 
- bezu-. 
te 


"wsp 


wału" oraz z napięcia, z Jakiem jest o- 
czekiwana, przypuszczać należy, iż sal 
razem cał 


-0 palmę pierwszeństwa w tym fasc 
nuüjacym konkursie ubiegać się będą naj 
„piękniejsze łodzianki. _Szczęśliwą | wybran- : 


dary i Tiespo. > 
dzianki. 


- Poza gwożdziejn” SA jakim bg- 


A dzie wybór królowej Łodzi, czeka łodzian 
_olśniona i 


i | tym genjalnym pianistą. À zachwyt _docho- . 


wiele atrakcji z prawdziwą Paet na 
-Bufet tani, a świetnie 


joan e 
dwie orkiestry i 


„wspomniane 


przyczynią się znakomicie do podniesieni. 
| =- nastroju tej ostatniej, 
U Roberta Casadesusa jest wszystko 


najwytworniejsz 
imprezy wW tegorocznym SAME wzi 


, 


Nie tylko sam Malo- 


met jest święty, lecz i włos - 
z jego brody i brud z po- 


za jego paznogci. 
Z wierzeń muzułmańskich. 
Rok ledwie upłynął, jak z łaski naj- 
miłościwiej nam panującej sanacji  odby- 
łem karę dwuty godniowego aresztu, YOZ- 


ważajac gruntownie, że nie dobrze jest my,- 


śleć o tem, iż wybitny dygnitarz _ kieruje 
się mniejszościowemi sympatjami. Bez 
wielkich trudności w ciagu tak stos. 
kiego czasu, doszedłem do wniosku, że, go- 
1zej jeszcze o tem pisać. Odnoszę wraże- 
nie, iż do wniosku takiego dojść jakoś 
moglem i bez dwutygodniowej kwarantan- 
ny w murach komendy policji. Woli proku 
ratora i Wysokiego Sadu przeciwstawić 
się jednak trudna, o ile chce się nadal ko- 
rzystać z dobroczynnej opieki cywilizacji, 
rezygnując z błogich możliwości wolności 
słowa i prasy w kraju Z PAROW iub Boto- 
kudów. Wędki two 
Omawiana dawka dWOecdn Iowy ch 
rekolekcji — zdaniem naszych czynników 
miarodajnych — nie pomogła mi _ widocz- 
nie. Wnoszę to z tego naegół prostego zja- 
wiska, że gdy tylko uciułanych skrzętnie 
do odsiedzenia lat kilku wyzbyłem się 
wskutek t. zw. amnestji (jeszcze jedno, ma- 
łe zreszta i dość osobliwie stosowane do- 
brodziejstwo cywilizacji) nałożone - przeż 
P. T. Cenzurę w liczbie kilkunasiu konfi- 


skaty pisma stawiaja mnie znów 4% sytùa- 


cji zmuszającej do częstego odwiedzania 
gmachu sądowego, przyglądania się życiu 
szumowin ulicznych, zbieranych nad ra- 
nem w komisarjatach P. P. zawierania zna 
jomości z co raz to innym 
Śledczym, niemniej P. T. 

szem Służby Śledczej etc. ete, wystawania 
w ogonku (wyrazu „wysiadywania” 


znacznośćf z co raz to innymi kryminali- 


stami w wyczekiwaniu na mniej lub wię- z 


cej życzliwe przyjęcie u P. T. : Urzędnikó D się w Lubar towie zebranie -` Stronnietwa 


_ Narodowego. Na zebranie to przybył rów- 
nież senator Stronnictwa I Narodowego, „Bi 


Wymiaru Sp zrawiedliwości ete. ete. ete. 
Jestem zatem niepoprawny. > 
A grzechów, popełnionych z racji 
opozycyjnego kierunku „Rozwoju mam 
mnóstwo. W przedoskonałej księdze praw, 


zwanej popularnie „Kodeksem "Karnym", 


gdzie przestępstwa są umiejętnie, ze zna- 


jomością rzeczy: i wykazaniem dużego do- 
świadczenia autorów ponumerowane, mia- 
jem już na sumieniu 262, 284, 530 i 531 ar- 


tykuły, siostrzana tegoż księga praw, nie- 
letnia wprawdzie, bo zaledwie półtora ro: 


ku licząca, Ustawa Prasowa raczyła. 

ró cw wielu szczegółach do mizernej 
m soby odnosić, zarzucając mi najbar- 
gz? niesłychane przestępstwa, aż do obra 
zy : rezydenta Rzeczypospolitej włącznie. 


To wszystko jednak było niczem. 
Przed kilku tygodniami 


>. ZZO” 


„konfiskacie wręcz mi zaszkodziło). 


krót-- 


„datkowym, trącącym mocno 


P. T. Sędzią . 
Funkcjonarju- 


-les 
piej nie używać, ze względu na jego dwu- 


- teresujący referat o obecnej sytuacji 


sig 


wet przeciwnicy A | 
_ Narodowego. | 


posunąłem: 
Dezczelność swą wobec prawa tak daleko, i 
iż dopuściłem do zamieszczenia w jednym : 
z numerów „Rozwoju“ artykułu pod wiele 
"mówiącym pat: toć Rapa. Nie 


|" dn. PR 1929 ; 


pomogło mi nawet wyrażenie zwrotu rząd 
przez duże „R“ (ktore zresztą przy innej 


Arty- 
kuł okazał się, na wniosek P. T. Cenzury, 


nadzwyczaj występnym, tak dalece, iż za- 


stosowano do sprawy z tego tytułu Wyto- 
czonej art. 129 p. 3:K. K 
-~ , Tylko. ey a A T 
Niewtajemniczeni w ar 'kana ewan- 
gelji prawniczej, opracowanej przez pra- 
wodawców moskiewskich w r. 1903, nie 


wiedzą zapewne, iż artykuł ten dotyczy z 


nałogu i przedewszysikiem ludzi,  dązą- 
cych do obalenia istniejącego w Państwie 
porządku publicznego, recle — wyrażając 
się bardziej zrozumiale — komunistów. 
Tylko. 
Przyznać MUSZĘ, dż a Pokoke. sto- 


sujas wymienieny artykuł K. K. wystąpi- 
mnie 


ta względnie życzliwie, 9p "darzając 
punktem jego 3—im który. brzmi: „Winny, 
ogłoszenia lub odczytania publieznie (anim 
nie czytał, ani też nikogo do czytania mie 


„ skłaniałem) mowy iub utworu, albo rozpo- 
„wszechnienia lub wystawienia na 


publiczny utworu lub wizerunku (ani utwo 
ru ani wizerunku nikomum nie wystawiał) 
podburzającego... -.3) do nieuległości lub 
przeciwdziałania ustawie, lub zgodnemu 
z ustawą rozporządzeniu władzy.. ulegnie 
karze więzienia od 1 roku do lat 3—ch. 

=. Nawiasem mówiąc, poza samym fa- 
ktem omawiania stosunku rządu do Naro- 


du, co stanowi, oczywista, kryminał, arty- 


kuł wspomniany wyrażał się z niejaką go- 
ryczą o istniejącym w Polsce systemie po- 
| zdzierstwem. 
ak ten nawet nie mes OE 


Obywatel nie może mieć wiażnegoć zdania 


"widok - 


cznie, stawiał jedynie szereg zapytań. Awe 
tor nie oczekiwał jednakże, iż odpówiedzi 
szukać mu przyjdzie w sądzie. BE 

= „Wartoby zaznaczyć, iż podobnie WY; 
stępnego czynu dopuścił się jeden z na- . 
szych P. T. (oficjalnych) Gości, niejaki p. 
Dewey, który zimno, bez zdenerwowania 
(czy p. Dewey jest podatnikiem w, Polsce) 
w memorjale swoim stwierdził, wyraźnie 


! 


stwierdził — bez obsłonek — że system po- 


datkowy u nas 
ulec zmianie. > 

P. Dewey jednak jest... obywatelem 
obcego mocarstwa (i jakiego mocarstwa!) 
pozatem opozycja ani nie pożyczyła ani 
nie pożyczy : lowi pieniędzy (byle prze- 
mytnik, stojący również w opozycji do wła 
dzy jako takiej, pod uwagę brany być nie 
może, pozatem to inna „branża '). 

= W dniu 1 lutego sprawa „stosunku 

rządu do narodu“ wyjdzie przed sądem. 
Mam usprawiedliwioną — jak sądzę — na 
dzieję, że nie dziś, to jutro, nie w . tej, te 
w innej sprawie, daną mi będzie rozkosz 
odbywania nowych rekolekcji, czyniąc kon. 
kurencję zwykłym, uczciwym przestępedin 
i kryminalistom. 

Czy się „poprawię“, nie 


jest 


S a E E E > 


zabójcezym i musi 


wiem. Beg 


„względu jednak na to, jaki obrót przybie- 


rze sprawa, mogę się z Tobą, Drogi Czy- 
telniku, podzielić tym skromnym pewni- 
kiem: Nie wolno Ci, Obywatelu, mieć o ni» 
czem własnego zdania, a jeśli już je masz, 
trzymajże je pod korcem, bowiem.. nietyle 
ko sam Mahomet jest święty. 


E B 


anciwroli stenografów. 


WY I NAD WYRAZ INTENSYWNIE. 


CZYNNIKI OFICJALNE INTERESUJĄ SIE DZIAŁALNOŚCIĄ Z.LN. BEZ PRZER. 


Jednej VA ; ostatnich niedzieli odbyło 


ambasador polski przy Watykanie p. Sta- 
nisław Kozicki. W wynajętej sali 
„Corso“ zebrali się licznie członkowie 
Stronnictwa. Co więcej, 


nęła na salę liczne grono zwolenników in- 
hych poglądów politycznych. R 
P. sen. Kozicki wygłosił bardzo 
-Pol- 
ski pod względem PRE: i poli- 


tycznym. 
- Referat ten z uznaniem przyj na- 
S 


"Kupujcie tylko 
W Gi 


Stała się jednak rzecz, która - rzuca 


jaskrawe światło na miłościwie. nam obec 
"nie panujące metody sanacyjne. 


Na wieść, że odbędzie się zebranie 
Stronnictwa. Narodowego i że na to zebra- 


nie przyjeżdża z Warszawy: sen esa = ś 


- kina 


osoba wybitnego 
działacza politycznego i narodowego ściąg. 


in- 


„w Lubartowie zrobił się ruch. | 

Wszczęto dochodzenie po co senator 
przyjeżdża, kto go sprowadza, kto wynajął 
salę w „Corso“, u kogo się senator zatrzy; 
mał it. d 

Na salę pósłano dwóch. policjantów, 
którzy skrzętnie notowali sobie nazwiska 
obecnych na sali i słowa prelegenta. Wy- 
glądało to wszystko niesmacznie i wśród 


obecnych, nawet nie narodowców, komento 


wano sobie takie stanowisko władz lubar- 
towskich w najróżniejszy sposób. A może i 


w Lubartowie robi się listę W PDIAGODA* 
djożnych''? K l 
Takie to już dzisiejsze metody. s 


i 


-o vgen oo "== 


NA ia ja” za 
RU 


lepiej kupuje się. "meble | 
tylko w zakładzie tapicer 
skim: B-ci Gabałów, Nawrot | 


> | sę | Spółdzielnia z „ode odp. > o 
|| w loteria LU — Łwangielcka i} f 


i mujęmy | wszelkie zamówie- |. 
nia, wykonanie solidne Na. 
raty — za gotówkę - 4253 


i; rėdens, stól, krzesła; oto | 
> manę, szafę, łóżka, gar| 
derobę: ADO Sieni:le- | 
wicza 59 m, 42 Ofina l >| 
Jl wejście - 8635 |a 


Qanki piekne do sprzeda. | 
_ Bl nia Edmund Wasilewski | 
mag | Piotkowska 162 skład 


warów Ę 


z wymówieniem i na każde żądanie 
LE Wkłady oszędneściowe w Dolarach 
1 TEN walutach obcych,, zwrotnie w Dolarach i it. 


|| Załatwia v wszelkie operae e bankowe 


to- | 


s | Łódź, Kawrot 38-a 
Istnieje od ronu 1886. 
opaski przeciw obwisłości brzu | 
Syrabi a 'sznej, obbi aniu żołądka na F 
czas ciąży po przeb;tym połogu, pooperacyjne 3 
' aerkowe i inne. 


- Bandaże 


qwa a oficyna porter. 


- Posady i prace 


przepuklinowe wszelkiego Eo” | ł j otrzebna służąca! umieją’ 


Fo { a się. ypadnięcie. maci |. ka el r Sojka 
| CWS rz. mu e z bsi - |świadectwami Piotrkowska 
|. damska). J j Trap e 33 Skarżyńska "6808-42 | 

_ patent. Bandaż „Elasta”' a 
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